
Wylla1i1 A 

--
==== 
F 
,; 

i--::. = -·­-= =-F e 

Cena 50 gr 

Bok XXIV Nr 220 (657ł) 

DZIENNIK 
tODZKI 

--- -

§POTK1'"'1E 
W. Gomułki z G. Husakiem 

Na zaproszenie I sekretarza 
KC KPCz - Gustava Husaka, 
15 bm. przebywał w Czecho­
słowacji I sekretarz KC PZPR 

Władysław Gomułka. 

W. Gomułka i G. Husak 
przeprowadzili w Ostrawie 
przyjacielską rozmowę na te­
mat dalszego rozwoju i po­
głębienia wzajemnych stosun-

I sekretarz KC PZPR Władysław Gomułka przybył 15 bm. 
, do Ostr awy na zaproszenie I sekretarza KC KPCz Gustava 
Husaka. Na lotnisku w Ostra wie Wł. Gomułkę witali: I se· 
kretarz KC KPCz - G. Husak (z prawej), I sekretarz Komi­
tetu Okręgowego w Ostrawie L. Kovalczyk (drugi z lewej) 
i konsul generalny PRL w Os trawie ;J. Korczyńsl<i (z lewej). 

CAF - PI - Telefoto 
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Nowi wiceministrowie 
Prezes Rady Ministrów miano­

wał mgr ini:. Andrzeja Szozdę 
podsekretarzem stanu w Minis­
t<!rstwie Budownictwa i Przemy 
siu Jl!.ateriałów Hudowlanych. . * . 

A. Szozda urodził się U lute-

wał mgT inż. Adan\a Glazura 
podsekretarzem stanu w Minis· 
ters1wie Budownictwa i Przemy 

1 
słu Materiałów Budowlanych. • * . 

ków i współpracy między Pol­
ską Rzecząpospolitą Ludową 
i Czechosłowacką Republiką 
Socja1istyczną oraz między 
Polską Zjednoczoną Partią Ro­
botniczą i Komunistyczną Par 
tią Czechosłowacji, a także o­
mówili niektóre aktualne pro­
blemy sytuacji międzynarodo­
wej oraz międzynarodowego 
ruchu komunistycznego i ro­
botniczego. 

Rozmowy, które ponownie 
wykazały pełną jedność poglą 
dów we wszystkich omawia­
nych sprawach, przebiegały 

w atmosferze braterskiej przy 
jaźni i serdeczności.' 

Po zakończeniu rozmów G. 
Husak i Komitet Okręgowy 
KPCz w Ostrawie wydali 
obiad na cześć gościa. 

Następnie W. Gomułka i G. 
Husak spotkali się z delega­
cją górników i hutników okrę 
gu północnomorawskńego, któ 
ra zapewniła ich o dążeniu 
ludzi pracy Czechosłowacji do 
dalszego umacniania i rozwi­
jania przyjacielskich więzi 
między narodami CSRS i PRL. 

Wracającego w godzinach 
wńeczornych do kraju Włady­
sława Gomułkę żegnał na lot-\ 
nisku w Ostrawie G. Husak. 

Na lotnisku w Warszaw ie 
powraeającego W. Gomułkę 
witali członkowie Biura Poli­
tycznego KC PZPR. 

go 1932 r . w Kraśniczynie woj. 
lubelskie, w rodzinie inteligenc­
kiej. 

W 1965 r. ukończył studia wyż 
sze drugiego stopnia na Wydzia­
le Inżynierii Budowlanej Poli­
techniki Warszawskiej, uzysku­
jąc tytuł magistra inżyniera bu 
downictwa lądowego. Od 1964 r. 
do chwili obecnej jest dyrekto­
rem Wrocławskiego Zjednocze­
nia Budownictwa. 

A. Glazur urodził się 7 stycz.

1 
nia 1933 r. w Kotaczycach pow. 
Jasło, w rodzin ie robotniczej. 
Studia wyższe ukończył w 1956

1
---------------­

roku na Wydziale Elektrycznym 
Akademii Górniczo-Hutniczej il ChRL zakupu1·e 

Członek PZPR. • * . 
R6wnocześnie prens Rady Ml 

nistrów odwołał Edwarda Swir­
kowskiego ze stanowiska podse· 
kretarza stanu w Ministerstwie 
Budownictwa i PrzemysłU Ma­
teriałów Budowlanych. • * . 

Prezes Rady Ministrów mi-

uzyskał tytuł mgr inżyniera e-
lektryka. K • 

Od 1964 r. do chwili obecnej zboz• e w anadz1e 
jest dyrektorem departamentu 
przemysłu materiałów budowla-I 
nych w Ministerstwie Budow­
nictwa i Przemysłu Materiałów 
Budowlanych. Członek PZPR. • * . 
R6wnoc1eśnie prezes Rady Mi­

nistrów odwołał Stefana Farja­
szewskiego ze stanowiska pod· 
sekretarza stanu w Minister• 
stwie Budownictwa i Przemysłu 
Materiałów Budowlanych. . * . 

Prezes Rady Ministrów mf.a· 
nowa! inż. Stanisława Czerma­
ka podsekretarzem stanu w Mi­
nisterstwie Komunikacji. • * • s. Czermak urodził się M 

W Pekinie toczą się rokowa­
nia w sprawie sprzedaży pszeni­
cy kanadyjskiej Chińskiej Re­
publice Ludowej. 

Poprzednia umowa w sprawie 
nabycia przez ChRL pszenicy 
kanadyjskiej została zawarta 
przed trzema laty i wygasła w 
dniu 1 lipca br. W okresie trwa­
nia umowy ChRL zakupiła w 
Kanadzie blisko 6 milionów ton 
pszenicy. Podczas toczących się 
obecnie rokowań, przedstawicie­
le Kanady pragnęliby zwiększyć 
jeszcze dotychczasowe kontyn­
genty dostaw pszenicy. 

1 · ~pyc~alski U Thant o kluczowych 
złozy wizytę 

.., Algierii problemach międzynarodowych 
N'& zaipr-ie przewocłniczą­

eego Rady Rewolucyjnej, prze 
wOdniczącego Rady Ministrów 
Algierskiej Republiki :i;.udowo­
Demokratyc-z:nej - Huari Bu­
mediena, pnewodni<:zący Rady 
Państwa, marszałek Polski Ma 
riau Spychalski złoży oficjalną 
wizytę w Algierii w pierwszej 
połowie października 1969 z. 

L Breżniew 
przyjął 
I. Ptasińskiego 

w p011.iedziałek, 15 bm. se­
kretan geni>ralny Kc KPZR -
L. Bre-żniew przyjął ambasado 
ra PRL w Związku Radziec­
kim J. Ptasińskiego. 

Rozmowa upłynęła w &er· 
decznej atmosferze. 

W pooii~. na dzień 
~ ooicjalnym otwarci em 
24 sesjd Zgromadzenia Ogólne­
go NZ odb,Ył·a się kooferen·cja 
prasowa z udziatem sekreta­
rza gen er almeg„ tEQ organilza­
cji, U Thaitllta. U Th.aint odpo­
W'iaóał pru-z bloisko god·zinę 
na pytania dat;)'Ozące k1'11czo­
wych prolblemów między•na.ro­
doiwyoh. 

Ze sz.czegóLną arwa.gą zostały 
pmy.jęte jego WYIPOWiecl/l.i do­
tycząee perspektyw rozbroje­
niia. w kontekście stosunków 
między wiel•ki·mi moca-rstwam<i 
oraiz w'>l•ny wietnamskiej i l<O'll 
tl ikltu bl'iskowschodniego. 
Odpowiad-a.Jąe na pytania, se 

kretaN generalny ONZ przy­
pomniał, iż w S1WO im czac.;ie 
złożył wy>po<wiedż, w której 
p"XikreślH, że stosunki moędzv 
Chin.ami a Stanarnd Zjednoczo 
nymi i ZSRR mają zasadnicze 
znaczenie. Sąd'Zę, ~ nadszedł 

czas - powdechńał u Thant -
aby wszyst.kie rządy dołożyły 
starań na rzecz udzLał!u wszy­
stkicil pięciu m<>carstw w ne­
gocjacjach w sprawie OGRA· 
NICZENIA ZBROJE!li'. Wyra• 
żał on przy tym nadzieję, że 
stosunlci między Pe.k.inem a 
Moskwą, jak również między 
Pekinem a Waszyngt0111em, 2IO 
staną znormaldzowane. 

W odniesieniu do PROBLEMU 
BLISKOWSCHODNIEGO, U 
Thal'l/t :ndecyoowantie wyr"'2lil: 
swą dezapr„batę dla lansow.a-

(Dalszy ciąg na str. 2,) 

Delegacja Polski 
na sesję ONZ 

30 rocznica bitwy nad Bzurq 

Do Nowe.go Jorku przybYt 
przewodniczący delegacji pOl• 
skiej na Z4 sesję Zgromadze· 
nia Ogólnego ONZ, minister 
spraw zagranicznych S. ;Jędry 
chowski, zastępca pnewo!!niczą 
cego delegacji polskiej wicemi 
nister spraw zagranicznych J. 
Winiewicz oraz większość człon 
ków delegacji i towarzyszą­
cych jej specjalistów. Manił estacja antywojenna 
Kontrola cen 
w Czechosłowacji 

w • • m1e1scu bohalerskich walk 

Uroczyście obchodzono w mi~ 
nioną sobotę i niedz,iełę 30 rocz 
nicę bohaterskich walk żołnie. 
rzy polsl<icb we wrześniu 1939 
roku nad Bzurą. Sz;lakiem walk 
przewędrowało 3 tys. Uczestni­
ków ogólnopolskiego rajdu, któ 
rzy w sobotę w Grodzisku pod 
Tumem spotkali się z komba­
tantami wrześniowej bitwy. 
Tysiące mieszkańc6w woje­

wód zt„·a łódzkiego oraz delręa 
cie społeczeństwa W ielkopo\5ki 
z Ka li sza, Krotoszyna, Ostro­
wa Wlkp. i Ostrzeszowa, zgro 
madzilo się w niedzielę na ryn 
ku łęczyckim na wielkiej ma­
nifestacji antywojennej, a1>y 
oddać bold żołnierzom, którzy 
z bezprzykładnym poświęce­
niem usiłowali w 1939 roku za 
hamować marsz wroga na war 
szawe. Na ur0<:zystości roczni­
cowe przybyli główny kwater­
mistrz WP gen. dyw. w. Zie­
mińsld, przewodniczący Ogólno 
polskiego Ko.mitetu Ochronv 
Po.mnik6w Walki i Męczeństwa 
minister J. Wieczorek, członek 
Rady Państwa S. Jgnar, kierow 
niotwo władz wojewódzkich z 
pierwszym sekretarzem KW 
PZPR J. Muszyńskim. 

Do uczestników •iroC'lystoAci 
przemówienia wyglo,;ili mini· 
ster J. Wieczorek oraz ci.n. 
dyw. w. Ziemiński. 

W czasie uroczystości w Łę­
czycy naczelnik harcerstwa W. 
Kinecki wręczył ntandar miej 
scowemu hufcowi, Til\dając mu 
imię bohaterów b>twv nad 
Bzttrlło 

M. Kr. 

11\oto: A. W a-eh 

W Czecbosłowa<:ji prowadzi 
się surową k<>ntrolę cen. Od· 
powiedzialny za tę ko.ntrolę jest 
Państwowy Urząd Cen. Wydaje 
on co miesiąc sprawozdanie, w 
którym przytacza się również 
kary wymierzone poszczególnym 
zakładom pracy za nieprzestrze 
ganie obowiązujących zasad i 
norm w dziedzinie cen. 

W ciągu lipca i sierpnia biei­
roku 14 zakładów produkCYJ• 
nych zapłaciło 5 i pół miliona 
koron tytułem kar. Najwyższą 
karę, bo ł,1 miliona koron, za„ 
płacił największy zakład CSRS 
- „Skoda" w Pilznie za naru­
szenie przepisów o cenach i za 
niewłaściwe przeliczanie cen 
burtowych. 
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Sprawa redukcji wojsk USA 
w Wietnamie południowym 

wym, postępu l'ozmów parys• 
kich oraz stopnia, w jakim 
wojska sajgońskie będą w sta­
nie przejmować na siebie cię. 
żar wojny w Wietnamie. 

20-lecie od owce 
użyźnią , 
pust.,,nie • 

marca 1919 r. w Osieku woj. 
rzeszowskie, w rodzinie robotni­
czej. Wyższe studia inżynierskie 
ukończył w 1947 r. w Politechni 
ce Warsżawskiej, uzyskując dy­
plom inżyniera komunikacji. 

Od 1966 r. do chwili obecnej 
jest dyrektorem DOKP - Ka­

Bilans podróżg 
H. Albertza po Polsce 

Rzecznik prasowy Białego Do 
mu, R. Ziegler, - donosi AP -
oświadczył w poniedziałek nc 
konferencji prasowej, że prezy­
dent Nixon podjął decyzję w 
sprawie wycofania części wojsk 
USA z Wietnamu południowego,,· 
i że liczba żołnierzy, którzy 
mają być wycofani podana zo­
stanie we wtorek. Ziegler ani, 
nie potwierdził, ani nie zaprze-i 
czyi informacjom z Sajgonu, 
mówiącym, że do końca listo­
pada ma być wycofane 40.500 
żołnierzy USA. Jednakże w 
dalszym ciągu swej wypowie­
dzi podał on kilka warunków, 
które osłabiają decyzję o wyco· 
faniu wojsk. Ziegler powiedziat 
mianowicie, że wycofywanie 
wojsk będzie zależało od: nasile 
nia walk w Wietnamie południo· 

„Nowin Rzeszowskich'.' 
Jnbileusz ZO-lecia obchodzi 

organ Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR w Rzeszowie „Nowiny 
Rzeszowskie"a Pierwszy numer 
tej gazety ukazał się 15 wrześ­
nia 1949 r. 

Na odlbyiwadącym się w cam 
bridge sym.pozjuim zorganizo­
wanym przez Towa.rzystwo 
Glacjologów, dwa•j nauk<>W<:y 
amerykańscy ór Weeks i Camu 
bell przedstawili projekt ttży-1 
Zt1'i>an ia pustyń przez sprowa­
dU>nie lod<>wców i; Anta-rkty­
dy. 

towice. 
Członek PZPR. • * • 
Równo<:ześnie prezes Rady Mi 

nistrów odwołał Tadeusza Bro­
nowskiego ae lltanowiska pod­
sekTetarza stanu w Minister· 
stwie Komu·nikaeJt. 

Rocznica bitwy o Anglię 
15 bm., w dni.lu 29 r ">CZll'licy 

załaman ia się ataków Lu.ft­
waffe na Wyspy Brytyj;k'.e, 
w londyńskim kmie „Domi­
n :on" odbyła s1ę świiatowa pra 
premiera <>d da'W'lla zapowiada 
n ego film u „B iitwa o Anglię". 
Prooucenta•m•i tego obra= są: 
Hany Salt:zman i s. Benjam•in 
Fis-z;. który w c-zas ie ostatn iej 
woj.ny słll'Żył w pols:kim lotni 
ctwie w W iel•ki ej Brytanii. 
Reżyserem filmu, którego pro 
dukcja br·wala 3 lata i pochl:> 
nęl:a og<romn<0 sumy pien:ęż.rle, 
jest Guy Hami.i-to.n. 

„BH.iwa o Aingilię" jest niie­
mal kroni·ka•rską relacją naj. 
waŻltliejszych dni operacji, któ 
ra rozegrała s ię w lec:e i je­
sien•i ą l':MO roku i której rezul 
tat skłonił Hiitlera do pon i e­
chania pl.a.nów inwazji na w. 
Bd" ytanię, przygotowywanych 
pod \QrY'Pllon•imem „Lew mor­
ski". 

Premiera „ B_i·t":'Y o Anglię" 
m:ała szc2egolnie uroczysty 
charakter ze względu na 30~le 
cie wybuchu drugiej w')j·riy 

iwlatowej. W t11m>ie pr?<eciw­
staw1ono bezdus2ną machinę 
podbojów h i.tlero<W'Skich żywym 
myślącym ludziom. Kilka scen 
do·tyczy lub poka®UÓe udział w 
tej bti·twie pilotów pol&kich. 

Obok pHotów główną posta­
cią f llnlu, a za-razem akJtual­
nym bohat erem Anglii Jest 
główny m&rszałek lotn ictwa sir 
Hugh Do.wd•ing, b. dowódca lot 
nictwa myśliwsk ieg~ z okresu 
b itwy. Fiłm kończy się zesta­
wieniem Hezby pilotów my­
śiiwskli<>h, k•tórzy brali Udział 
w bitwie o Angl ię. W tym ze 
stia•wieniu figurują , wymowne 
dane dotyozące ud'1Jiału Pola­
ków, lotórzy &ta'Tlowili najlic>.­
n '.ejszą grU!Pę po Brytyjczy­
kach i pilotach z krajów Bry 
ty}slriej Wsp61'noty. Spo9ród 
2.365 pU.otów biorącY'Ch ud'Zi ał 
w rutwie pO sllt''Ollie brytyj. 
sklej - iig i<nęło 397. Polakbw 
było 141 - 2'.!!inęło w b i.twie 29. 
Mliel'i '.>'ll'i na ..wym koncie ll'ie 
prOJ)M·cJonalnie dużo, bo aż 
1/5 zestrzi>l<>nycłl s.ani<>lotów 
n iemi1><:•kkh. 

Były bu.rmistrs Bedina za­
chodniego, Heinrich Albertz, 
który bawił niedawno s wizy. 
tą w Polsce, podczas której 
spotkał się z licznyini przed­
sta widetami społeczeństwa pol 
skiego oraz instytucji państwo 
wych, dokonał w poniedziałek 
na Jamach dziennika „Frank­
furter RundS<:hau" bilansu po· 
dróży po naszym kraju. 

Artykuł Albertu spotkał 9łę 
::1 dużym zainteresowaniem w 
środowiskach politycznych 
Bonn -- pisze korespondent 
PAP, Cz. ;Jackowski - przede 
wszystkim z uwagi na trzeźwą 
ocenę aktualnej sytuacji poli­
tycznej w Europie. 1)-0dkre~Je­
nie całkowitej integracji pol­
skich terenów nad Odrą i Bał 
tykiem oraz przedstawione po 
stulaty, wzywające polityków 
zachodnioniemieckich do odejś 
cia od „symboli zakłamania' ' , 
a za takie uważa, m. in. przed 
stawianie w telewizji mapy po 
gody z granicami Niemiec z 
1937 roku oraz fakt subwencjo 
nowania z funduszów państwo 
wycb działalności odwetowych 
organizacji i związków. 

W Bonn oczekuje się, te tak 
otwarte przedstawienie rzeczy­
wistej sytuacji i swoich poglą 
dów w sprawie normalizacji 
stosunków między Polską l\ 
NRF wywoła - podobnie jak 
w wypadku Scbuetza - falę 
wściekłych ataków przeciwko 
Albertzowi ze strony organł· 
zaeji przesiedleńczych. 

Artykuł Albertza. opatrzony 

jest wymownym. iytułem: „Po 
kój z Polską jest konieczny od 
dawna, lecz droga z Bonn do 

1 
Warszawy nie moie omijać 
Berlina wschodniego". 

Aparat blokujący 
będzie czuwał nad pociqqami 

Eksperyment na trasie Łowicz-Oornaniewice 
(Inf. wł.). Teren naszego wo 

jewództwa jest - jak wiadomo 
- swego rodzaju „poletkiem 
doświadczalnym" Centralnego 
Ośrodka Badań i Rozwoju Te­
chniki Kolejnictwa. Nic też 
dziwnego, iż z tego tytułu tu­
taj właśnie instalowane są róż 
nego rodzaju prototypowe u­
rządzenia, służące doskonale­
niu pracy PKP. Przed kilkoma 
Jaty np. pierwsze w Polsce u· 
rządzenia tzw. blokady samo­
czynnej, działające obecnie już 
na wszystkich ważniejszych 
szlakach kolejowych kraju, by 
ły instalowane w okolicach 
Łodzi. 

Postęp w kolejnictwie przy­
nosi jednak wciąż nowe roz­
wiązania. Ostatnio właśnie za• 
kończono, na 14-kilometrowej 
trasie od stacji Łowicz-Przed­
mieście do Domaniewic, instalo 
wanie prototypowych unądzeń 
tzw. blokady samoczynnej dwu 

kierunkowej, Chodzi o to, by 
na tej jednotorowej linii kole­
jowej aparatura sterująca sy­
gnala1ni uruchamianynti przez 
przejeżdżający pociąg, działała 
także przy ruchu w stronę 
przeciwną. Do tej pory, na li· 
niach dwutorowych każdy tor 
zaopatrzony był w oddzielny sy 
stem sygnalizacyjny, zapalają· 
cy po przejeżdżającym pociągu 
sygnały kolejno: czerwony, po· 
marańczowy i zielonv, umiesz„ 
czone na słupach rozstawio­
nych co 115 km. Odpowiednia 
aparatura blokady samoczynnej 
dwukierunkowej sterować bę· 
dzie dwoma rzędami sygnałów 
ustawionych po obydwu stro­
nach toru w zależności od kie­
runku jazdy pociągu. 

Jeś!I prototyp „zda egzamin" 
S';'Stem ten będzie rozpowszech 
mony na Iniach jednotorowych 
PKP. (Jp) 

Dzienny nakład „Nowin" wy 
nosi obecnie 155 tys. egzempla 
rzy. Czytelnicy „Nowin" otrzy ... 
mują wraz z Jazetą 2 stałe do­
datki tygodniowe: społeczno­
kulturalny „ Widnokrąg" oraz 
sportowy „Stadion". Gazeta po• 
sil\da 6 oddziałów terenowych. 

Zespół redakcyjny „Nowin" 
ma w swym dorobku szereg 
cennych inicjatyw. Wśród 
dziennikarzy są laureaci licz-. 
nych nagród. 

150 tys. turystów 
zaqronicznych 

J'.o!'ad , 90 tys. zagranicznych 
gosc1 , niemal ze wszystkich kra 
jów świata, odwiedziło do dnia 
1 sierpnia Polskę, za pośrednic­
t~em, PBP „Or!'Jis". Przewiduje 
się, ze do konca roku liczba 
obcokrajowców, którzy dzięki 
„Orbisowiu gościć będą u nas, 
przekroczy 150 tys. osób. 

Z krajów kapitalistycznych 
najliczniejszą grupę turystów 
stanowili przedstawiciele Polo· 
nii amerykańskiej i obywatele 
Stanów Zjednoczonych oraz 
Szwedzi, Francuzi, Włosi, Angli 
cy 1 Austriacy. Natomiast z 
krajów socjalistycznych - mie­
szkańcy Związku Radzieckiego 
Bułgarii i Węgier. ' 



Goście 
z wizytą 

z NRD 
w lodzi 

Od niedzieli - 14 września -
przebywają w naszym mieścte 

przedstawiciele Frontu Naro­
dowego Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej: Werner Wit­
thuhn - sekretarz Okręgowe­
go Komitetu FN we Frankfur­
cie n. Odrą ora z Just Bider­
mann - członek prezydium Za 
rządu Głównego CDU. 

inwestycji + Wydajność pracy 
rezerw + Zatrudnienie 

+ Koncentracja i realizacfa 
+ Wykorzystanie 

Narada przewodniczących WKPG 
U Thant o kluczowych 
problemach międzynarodowych 

Wczoraj goście z NRD spot­
kali się z aktywem ŁK FJN 
oraz z zespołem upiększania 
m iasta przy Pre.z. DRN Pole­
sie. Wzięli oni także ud2lial w 
spotkani'U z aktywem DK FJN 
W idzewa i załogą ZPB im. Obr 
Pokoju. 

W czasie kilkudniowego po­
bytu w L'xlzl goście z NRD 
We:1Jlllą jeszcze udział w spot­
kaniach z DK FJN Bałuty, 
aktywem ZŁ ZMS, z młodzie 
żą Technikum Samochodowego 
oraz zwiedzą „EHę" i ZPB im 
Armil Ludowej, 

u. kr..l 

Pól wieku 
Polskiego Zrzeszenia IiTS 

.Jest ich na terenie Łodzi 
i województwa, zorganizowa­
nych w Polskim Zrzeszeniu 
Inżynierów i Techników Sa-1 
n•tarnych 445. 

PZITS zajmuje się przede 
wszystkim doszkalaniem. kadr. 
O konieczności icb · wzrostu nie 
ma chyba potrzeby nikogo tu­
taj przekonywać. Łódż, jak wia 
domo od lat wytrwale zdąża 
do naprawy wieloletnich za­
niedbań w dziedzinie sanitar­
nej. Wzrost kadr jest sprawą 
sz:czególnie ważną w przede­
dniu dużych zamierzeń inwesty 
cyjnych wodnych, gazowych i 
ogrzewczych. 

wczorajsza sesja PZITS mta 
ła charakter jubileuszowy z o­
kazji SO-lecia zrzeszenia. Ucze­
stniczyli w niej sekretarz liW 
PZPR - L. Tomaszewski. wice 
1>rzewodniczący RN m. Łodzi 

J. Lo re11s, sekretarz ZG 
PZITS - H. Janczewski i J>rzed 
stawiciele i.nnvch NOT-owskich 
organizacji. R-eterat programo­
wy wygłosił przew. zarządu 
oddziału łódzkiego PZITS -
inż. H. Pęczek. O problemach 
zaopatrzenia w wodę okrę{C:u 
łódzkiego mówił inż. M. Ba­
dziak, o oclprowadzaniu i Unie 
s>.kodliwianiu wód zużytych -
inł. T. Sędzikowski, o rozwo­
ju gazownictwa w okręgu tód1 
kim - inż. J. Sadziński. 

lal 

POGOD/ł 
DziS zachmurzenie umiarkowa 

ne i niewielkie. Temperatura 
maksymalna ok. 25 st. Wiatry 
słabe, południowo-wschodnie, 
Jutro bez zmian. 
'Dziś zachód słońca o godz. 

17.57, jutro wschód o 5.16. 
Dziś imieniny obchodzą Edy­

ta, Kornel i Konrad. 

Niektóre węzłowe problemy 
przygotowania planów na rok 
1970 i lata 1971-75 były w po­
niedziałek tematem narady 
przewodniczących wojewódz­
kich komisji planowania go­
spodarczego. Prowadzący obra 
dy zastępca przewodnicząceęo 
Komisji Planowania przy Ra­
dzie Ministrów - J. Anuszew­
ski przypomniał na wstępie 
założenia uchwały li Plenum 
KC PZPR, dotyczące inten$Y­
fikacji rozwoju gospodarczego 
kraju I nowej metodologii pia 
nawania oraz omówił uwagi i 
wnioski wynikające z oceny 
dotychczasowE'go przebiegu prac 
nad projektami planów, zwła.•z 
cza na rok przyszły. 

Mówca podkreślił niedosta­
teczny stopień koncentracji 
przewidywanych nakładów •n­
W\'Stycyjnych, co wymaga dal 
szej pracy. Stosunkowo najle­
piej wygląda to w przemyśle 
lekkim, gdzie 81 proc. projek­
towanych nakładów przeznacza 
się dla ok. 30 proc. przedsię­
biorstw. Gorzej' jest jednak w 
resortach przemysłu ciężkiego 
i maszynowego, gdzie nadal 
występuje tendencja do ,;byt 
duzego rozproszenia środków. 
Należy dokonać bardziej wni­
kliwego wyboru preferowa­
nych zakładów. 

Do zjawisk szczególnie nie­
pokojących należą tendencje do 
zmniejszenia, zamiast wzrostu, 
produktywności środków trwa 
tych, występujące w projek­
tach planów na rok przyszły, 
w projektach planów 11a na­
stępną 5-latkę jest już pod tym 
względem nieco lepiej, ale na­
dal st'!pień paprawy jest nie­
wystarczający. 

Podkreślajac postępujący z 
roku na rok wzrost wydaj:io~ 
ci pracy, J. Anuszewski stwier 
dził równocześnie, że decydo­
wały o 'nim dotychcza.; głów­
nie ekstensywne czynniki. \V 
latach 1961-67 nieomal całv 
39-proc. wzrost wydajności w 
przemyśle nastąpi! dzięki na­
kładom na techniczne uzbro­
jenie stanowisk pracy, a pra 
wie nieodczuwalne są skutki 
poleps-zania organizacji pro­
dukcji itp. czynników. 

Wyciągając z tego wnioski 
podkreślano oa naradzie. że na 
rok 1970 niezbędpe jest przy­
spieszenie tempa przyrostu wy 
dajności, które p<>winno bvć 
wyższe od tempa technicznego 
uzbrajania przemysłu i budow 
nic twa. 

Wiele uwagi poświęcono re. 
alizacji zadań inwestycyjnych 
i spraw-om planowania no-
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wych inwestycji. Stwierdzając 
opóźnienia w oddawaniu do 

---
Giełdy piosenki-martwe dusze 

Piosenka zadomowiła się w 
naszym kraju na dobre. Różne 
miasta mają swoje stałe piosen­
kar~kie imprezy: festiwale, gieł­
dy, przeglądy etc. W naszym 
mieście p 1osenl:e nie poswJ.ęca 
się zbyt wiele uwagi I to może 
jest przyczyną, że autorzy i wy 
konawcy piosenek, sądzę, że nie 
gorsi od wielu uznanych, nie 
wypływają na szersze wody, 
poza doprnwdy nielicznymi wy 
jątkami. W tej dziedzinie, po­
dobnie jak i w teatrze, ci, któ­
rym udało się dobrze wystarto­
wać, wybywają najchętniej do 
stolicy, czemu trudno się dzi­
wić. 

Na tym tle wydawałoby się, 
że rzucona kilka lat temu przez 
ZSP inicjatywa organizowania 
przynajmniej raz do roku łódz­
kiej giełdy piosenki powinna się 
spotkać z zainteresowaniem I a­
probatą. A .Jak jest naprawdę? 
Wczoraj odbyło się pierwsze 
spotkanie organizatorów czwar­
tej z kolei giełdy, którą planu­
je się na połowę listopada br., 
i okazało się, że ta - jak moż­
na było sądzić stojąca na 
mocnym gruncie impreza, może 
nie dojść do skutku z powodu 

tak prozaicznego jak brak fun­
duszów, które, jak na jej za­
sięg i rangę, nie są wygórowa­
ne. 

Dlaczego więc dziwimy snę i 
biado.Llmy, ze nas wygryzają, 

niedoceniają, kiedy na własnym 
podwórku, poza garstką zapaleń 
ców brak jest dla piosenki pa­
trona. A przecież ta giełda jest 
właśnie jedyną szansą spraw­
dzenia - co jakiś czas - moiJli­
wości łódzkich tworców i wy­
konawców, nie tylko zawodo­
wych, lecz i amatorów. Dla o­
bydwu grup może być ona, i po­
winna, dopingiem do ambitniej­
szych zamierzeń. Ten prosty ar­
gument chyba wystarcza. Cho­
ciaż? Kiedy przedstawiciele ko­
mitetu organizacyjnego giełdy 
zgłosili się po raz n-ty w Naj­
wyższym Urzędzie Miejskim do 
spraw kultury, musieli od po-
czątku wyjaśniać co to jest\ 
Łódzka Giełda P iosenki, jakle 
są jej cele i zamierzenia. A 
przecież Wydz. Kultury Prez. 
RN m. Łodzi figuruje jako 
pierwszy na długiej liście 
współorganizatorów. I 

(hosz.) 

eksploatacji zwłaszcza obiek­
tów priorytetowych, zaznacw· 
no, że zjawisko to rzutować 
musi na wielkość inwestycji 
rozpoczynanych w roku 1>rzv· 
szlym. z powodu tych opóz­
nień trzeba będzie w roku 
przyszłym przewidzieć na in· 
westycje kontynuowane o Ok. 
11 mld zł więcej niż w roku 
ub., przez co obniżają się zna 
cznie możliwości roz..poczynania 
inwestycji nowych. Zachodzi 
więc konieczność dokonania 
wnikliwej ich selekcji i zatiez 
pieczenia pełnego wykona w · 
stwa. Do planów roku 1970 ma 
ją szansę wejść tylko te inwe 
stycje, które zostaną zweryfi­
kowane według obow•ązuJą. 
cych kryteriów. 

Jako pozytywne zjawisko u­
znano. fakt, że WKPG - wraz 
z radami narodowymi - 'Za­
częły skuteczniej przeciwsta­
wiać się niekorzystnym ten­
dencj<>m występującym przy 
opracowywaniu planów, ale wy 
siłki w tym kierunku nie są 

jeiizeze dostateczne. I 
W dyskusji potwierdzono u­

wagi i spostrzeżenia zawarte 
w ocenie J. Anuszewskiego. 
w projektach wielu planów 
nadal zakłada się w zbyt du­
żym stopniu uzyskiwanie efek 
t<>w produkcyjnych poprzez 
wzrost zatrudnienia, a nie wy 
dajności, przy czym zjed11ocze 
nia często podtrzymują nie­
właściwe stano•wisko przedsię„ 
biorstw. Cechą szeregu projek 
tów pia.nu iest także „ostroż­
ne" 1;11ano-wanie, dąieni-e do 
stworzenia „korzystnych" wa­
runków do łatwiejszego wyko 
nania zadań, wykazywanie ma 
łych możliwości podniesienia 
wydajności pracy. 

W tej sytuacji rady narodo­
we i wojewódzkie oraz miej­
skie komisje planowania go­
spodarczego powinny być le­
piej przygotowane do nowych 
zadań, do kompleksowego roz 
pa.trywania wszystkich zagad­
nień goopodarki narodowej na 
swoim tereniee Zgodnie z u­
cb.wałą U Plenum KC partii, 
zuacznie powinna wzrosnąć ich 
koordynacyjna rola. Rady na­
rodowe jako dysponent siły ro 
boczej mają zwłaszcza możli­
wości mocniejszego oddziały­
w.ania na prawidł<>we zatrud­
nienie, na intensywny rozwój 
całej gospodarki danego rejo­
nu. Wychodzi temu naprzeciw 
próba tworzenia pia.nów woje 
wódzkich. integrujących zada­
nia planu centralnego z g<>spo 
darką terenową. 

Nalety równocześnie wzmoc­
nić rangę opi.niodaw~ rąd 

narodowych. 
_ ... _.._;; 

(Dokończenie ze str. 1) 

neJ przez I.,,,-ael idei tzw. bez 
pośred!ll ich rozmów arabsko­
izraelskich. Zda.niem U Tha·n­
ta - wyS>iłk1 na ri.ecz uregulo 
wania konfliktu bl:skowsohod­
nieg<> powinny nadal być po 
dejmowane w dwustronnych 1 
czterootronnyc·h rozmowach 
mędzy w i elkimi mocarstwami 
oraz przy mediacyJn~ pom ">Cy 
Jar ringa. 

U Thant wypowiedział się 
negatywnie o koru:epcji za•wie 
szen~a broni \.\' ~..... .... ."1 A vllE, 
wskaz:ując, iż w istniejących 
tam wa•·unkach wojskowo-poli 
tycznych nadzorowanie ta.k:ego 
rozejmu byłoby n iem oz li we. 
Według sekretarza generalnego 
ONZ, właśc1wym krokiem w 
kierunku przywrócen<ia pok>Ju 
powmna być deeskalacja. dzia 
lań bojowych, a następn.:<; d~ 
nie Woetnamczykom mozh~o.s 
ci decydowania o przyszlo~ci 
sweg"> kraju beZ i!ngerencj1 z 
zewnątrz. 

Przypominając, że inne z po 
stulowanych przezeń posunięć 
- )ak zaprzestanie bomba0rdo­
wan DRW 1 podjęcie r">zrnów 
w Pairy,żu ros>tały już podjęte, 
U Thant podl<>reś1'it, iż obec­
nie jest ~ra ~a kolej.ny kr~k 
a mianowicie na deeskalacJę 
wojny. Sekretan: generalny 
ONZ stwierdził w zwiąZku z 
tym, i.ż pait.rzy z pewnym opty 

Katastrofy 

~~~~~1 !!~it~~o~-~I 
na pokładzie którego z_naJdowa~o \ 
się piętnastu pasazerow 1 szes­
cioosobowa załoga, rozbił się w 
chwilę po wystartowaniu z lot­
niska w Londrinie w brazylij­
skim stanie kawowym Parana. 
Zginęło 20 osób. . ,,., . 

w poniedziałek na autostra­
dzie, w pobliżu Hildesheim w 
Niemczech zachodnich, doszło do 
gigantycznego karambolu z po­
wodu gęstej mgły. Katastrofa 
zapoczątkowana została zderze­
niem się samochodu osobowego 
z ciężarówką, a jadące z przeciw 
nych kierunków wozy wpadały 
jeden po drugim na siebie. Po­
nad 25 osób poniosło rany. 

• + • 

%57 osób poniosło śm1erć, a IJJ 
osób uznano za zaginione w wy­
niku powodzi spowodowanej 
przez ulewne deszcze, jakie w 
nocy z soboty na niedzielę prze­
szły nad wybrzeżami południo­
wej Korei. Liczbę bezdomnych 
określa się na 50 tys. osób. 

niizmem n.a perspektywy przy 
wrócenia pokoju w Wietnamie. 

Stereotelewizor 
Leningradzcy uczenł i ll:">n• 

stru.kt.orzy zbu<iowali ek.Spery­
mentakny , pierwszy w Zw iąz­
ku Radzieckim, s·tereotelew>­
ror do odbioru ba.rw.nego pl.a­
stycz.nego obrazu. 

Aparatura oparta jest na za 
sadzie b'..nokularnegu wi.clzenia. 
Kamera zdjęciowa poo•iada diwa 
obiektywy i dwa telewizyjne 
urządzenia przekaźnikowe. W 
apa.racie odbiorczym znajdują 
się dwa -xlpowiednio ustawio­
ne ekrany, a m'ędzy ni.nu 
lustro, w którym obrazy z 
ekranów łączą się, dając Je­
den obraiz przestrzenny. 

Praca nad sy..iemem stereotele 
wizji jest w Leru.ngrad.z·ie pro 
wadz<>na nadal. Uczeni i kon­
struktorzy dążą do rego, aby 
aparat odbiorczy mógł być 
mniejszy od pierwszego wzor­
ca, prostszy w budowie i al>y 
do oglądanJa ">b?a'.IJU nie trze­
ba było używać s.pecjalnych 
o kula.rów. 

Groźny pożar 
w pow. Radomsko 

Wczoraj na terenie woj. łódz 
kieg0 zanotowalll<> 8 pożarów. 
w tym k·i!l.ka powa.żndejszych + ~ajwiększy pożar wybuchł 
w Soborzycach pow, Radom­
sko. Całkowicie lub częściowo 
spaliło się 70 J>udynków. Szk-, 
dy obli.c2J0no na ok. 700 tys.. 
:eł. Przycrzyny bada komisja. 
Og>ień gasiło 25 OSP i l ZSP. + w Kolonil wą.glee pow. 
Si~ad-z, z n.ie ustalony>ch przy 
OZY'll spal'ily się 2 stodOły i 
dach na jednym , budyn<kU.. 
s tra•ty wY'noszą <>k. 90 tys. zł. 
·w akc;!d b( ało udrlii'ał lll OS~ i 
1 ZSP. + Budyinek mies2!kalny 
dach na innym budy"111!:u S'Pa­
lił się w DęboWel Górze pow. 
Ku>tno. Straty wyn'>Szą ok. 40 
tys. :zt. W gaszeniu ucz&tn!­
czyło 10 OSP i 2 ZSP. + 5-letnie d:oiecko za9r6szy­
l:o ogień w Woli Wiewieckdej, 
pow. Pajęczno. Spaliła S'ię Sito 
doła l dach na irui.yim budyn­
ku. Stra·ty wynoszą :ro tys. zł. 

Kronika wypadków 
Wczoraj o godz. 11.415 na 

skrzyżowaniu uL Tuwima J Wy 
sokiej, kierowca motoroweru 
lG 0166 Stefan K. {Sporna 11) 
najechat na jezclni na Janinę 
J. (Tuwima 41). Obydwoje do­
znali w wypadku ciężkich obra 
żeń i zostali przewiezieni do 
Szpitala im. Barlickiego. 
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Piłkarze niedzieli 

SI. Kaczmarek 

Dz ii 
mistrzostw 

piertNSZIJ dzień Piłkarskie obrachunki 

lekkoatletycznych Europy Łodzianie grają w Rybniku 
Wczoraj w Atenach przepre- m (K), 400 m (M), 400 m ppł~ ropy, będzie to start związany Podezas kibku ost>atnich spot­

kań piłkarzy LKS w napadzie 
wy1różmiał się dobrą grą S. Kacz­
marek. Tu.ż po meczu z Olimpią 
poprosidiśmy go o krÓ>tki wv­
wlad. 

wadzono pierwsze oficjarne ire- 400 m (K) z rozwojem ;)ej dalszego losu Mecz ten urasta do wydarze-
ningi. Trwały one stosunkowo 19. IX. - oszczep (M), skok sportowego. nia sezonu w II lidze. Mowa tu 
krotko i stad10n został zamknię- w dal (K), skok wzwyż (M), .J. NIECIECKI 0 spotkaniu dwóch byłych pierw 
ty aż do chWili rozpoczęcia mi- 800 m, 5 km, dysk (K), %00 m szoligowców, a obecnie lidera i 

Jak to się stało, że 
pan tak dobrą formę? 

strzostw lekkoatletycznych Euro- (K) J t k wicelidera tabeli „drugiego fron 
py, które się rozpoczną dziś. 20. IX. _ tyczka, lOO m ppł~ Q ro S acze tu" ROW i ŁKS, które jutro od-

U<!!yskal :&awody budzą ollJrzymie zain- (K), młot, 1500 m (K), 200 m • będzie się w Rybniku, będąc o-
teresowanie ze względu na udzca l (M), 110 m ppl, 3 km z prze" w Stępi•en' krasą dziewiątej kolejki spotkań 
w nich wielu sławnych zawodni- szkodami, 4 x 100 m (K 1 M). • Il ligi. 
ków przybytycn do Aten ze wszy 1500 m (M), 4 x 400 m (K i ROW swoimi dotychczasowyml 
stkich zakątków Europy. Walka M). Tuż przed odlotem z Warszawy wynikami udowodnił, że tylko 

boisku i przy własnej publiczno­
ści. 

Do tego niezmiernie ważnego 
pojedynku, jak i zresztą do na­
stępnego spotkania (w Łodzi z 
groźną Unią Ta1·now), ŁKS przy­
gotowywać się będzie tradycyj­
nie na zgrupowamu w Grotni­
kach, gdzie cala drużyna udała 
się zaraz po niedzielnym meczu 
z Olimpią. 

Sprawa jest pr'>sta. Dotych 
c213.5 wystawian-0 IIltllie zawsze 
na po-;;ycji -skrzydłowego, gdzie 
tltie czułem się najlepiej. Odkąd 
gcam na pozycji środkowego na 
pastn!ka widać, że właśnie tutaj 
jestem naj ba•rdziej przyda tn:v 
druii:y.nie. 

o medale i miejsca punktowane w s · · ł ł d · ój b 
będzie bardzo :w~arta. Chcąc do 21. IX. - maraton. Odbędzie do Aten • tępien wys a o przejściowo traktuJe sw ,PO yt Włókniarz w związku z me-
stać się do rmalów trzeba bAdzie . • ad c jn . t . nas pocztówkę. w II lidze. Podobne asp1racJe ma czem z Tekstilczykiem (Iwano-

" się on na .r Y Y ei rasie ŁKS po rocznej kwarantannie. wo) spotkanie z Zawiszą ·prze-
nie tylko zwyciężać w elimina- Maraton - Ateny z metą na „W Atenach skaczę 17 bm. o \ 
cjach, aie 'rowr.ież osiągnąć usta- starym stadionie Panathinai- godz. 9 rano i ewentualnie w fi- Rybniczanie zaprezentowali się niósł na 24 bm, . 
lone minimum. Są one w posz- kon, gdzie nastąpi uroczvstość nale Hl bm. o godz. 18". już kibicom łódzkim podczas me- Ponadto jutro w II lid.ze gra-

meoz z Oi.impią b:vł czególnych konkurencjach wy- zakonczenia mistrzostw. I Od siebie pragniemy nadmie- czu z Włókniarzem. W~grali co- ją: Ark'?nia - Gdyma, Garbar-- Czy 
trudny? jątKowo wysokie i tall: np. w Tegoroczne mistrzostwa Europy ńić, że w czasie ostatniego tre- prawda, prezentuiąc grę . zdecy- ma .- stal, Motor - Sląsk, o-

- O<kzl.l'Wa1i.śmy, szczególn~ skoku w dal - 7.65, wzwyż - odbywaja się dwa lata przed 0 _ mngu przed odlotem do Aten ło dowaną, mezłą techmczme, ale hmpia -: Gornik, Tarnów - Hut 
do przerwy upalną pogodę i dla 2.14, o tyczce - 5.00, w trójskoku llmpiadą. W1ększośc zawodmków dzianin miał skok 8.31. Inaczej ł momentami - mało . skuteczną, mk, Uma - Urania. 
tego n.1e na.jlepiej czuliśmy się. - 16•10• w kuli - 18·60• dysku - właśnie na stadionie w Atenach jednak skacze się na treningu, a gdyz do . pozioi:nu nailepszego w W l lidze liderem jest Legia, o 
Pozn.iej jednak chwilowy kryzys 53.oo, oszczepte 80 i młocie - zdobywać będzie ostrogi olim- inaczej przy silnej konkurencji tej druzyrue zawodmka, . lewo dwa punkty przed Ruchem, w 
przeszedł i grało nam s ię do- 66 m. pijskie. Dla młodzieży lekkoatle międzynarodowej. Najbardziej bo- skrzydłowego Frydeckiego me bar Il - ROW o dwa punkty przed 
brze, co zresz.tą widać po wyni Będzie wio:c to gęste sito eli- tycznej, która pierwszy raz bie- imy się u Stępnia silnie oddzia- dzo mogą! moze poza . Ler?hem, ŁKS, a w międzywojewódzkiej 
ku tego &pot.kania. minacji. rze udział w mistrzostwach Eu- łującej na niego tremy. dosto~owac się n.ai;>astmcy 1 po- Start. (ms) 

Myślami jesteśmy związani z mocmcy. Tak dz1eJe się nadal i 
- PerspektY'WY pr:oed meczem naszym.i reprezentantami. Jedno ROW ma wielokrotnie trudności 

z RA>W? można powiedzięć, że czeka ich Szwedzi· .- N1·emcy ze sforsowamem defensywy prze Co nas czeka bardzo powazny egzamin. Trud- ciwników. 
- Nastawianiy się b?jowo I zro no będzie zdobyć się na olbrzy-

!)i,my wszystko, by wypaść jal< mi wysiłek nagrodzony medalem I „ d k• t · • •I . ŁKS posiada natomiagt silną 
najlepiej. Nie ~hcę p.rzesąctzać i tytułem mistrza Europy. na o z llll orze ZUZ OW"Dł defensywę. Nie wystąpi w niej 
sprawy. osta·tecz.nie, ale prawdo Program mistrzostw przewiduje I el jutro Gutowski, sfaulowąny w 
podotm:e zastosuj~y· taką Ja~- wszystkie bez wyjątku konkuren .lak już informowaliśmy - w gów, czyli kaźdy zawodnik wi- niedzielnym meczu z Olimpią. 
ty>kę . jak w Lispo anm. z l ~.ą l cje z biegiem maratoilskim włą- najbliższy czwartek 18 bm. o I nien startować 4 razy. Tradycyj Jego mlejsce prawdopodobnie zaj 
Rac_•bórz .. czy wzm~c~~~~h .;; cznie. Konkurencja ta ze zrozu- godz. 16.30 na tor~e żużlowym nie wśród posia.daczy programów' mia Wojtysiak. Do obrony ło-
tens_ywy 1 ;:;aku z g ę ' miałych względów budzi w Ate- I przy Pl. 9 Maja rozpoczną się I rozlosowane zostaną atrakcyjne dzlan z Szadkowskun i Lubań-
pad<>W. ... nach największe zainteresowanie. wielkie międzynarOdowe zawody nagrody, skim na czele mamy pełne zau­

Do maratonu zgłosiło się 38 za- żużlowe, zorganizowane stara- Przedsprzedaż biletów w loka- fanie, jak również coraz lepiej 
wodników, z naszej strony star- niem łódzkiej Gwardii. Oprócz lu Gwardii, ul. Andrzeja Stru- podoba się nam gra napadu ło-

pl"łkarze Iwanowa tować będą Bogusz i WÓJCik, najlepszych żużlowców gospoda- ga 1, codziennie w godz. 8-21. dzian. Nie należy jednak zapo-
w skoku w dal jest 32 rywali rzy zobaczymy trzech zawodni- lntj minać, że ROW gra na własnym 

na czele z łodzianinem Waldema ków ze Szwecji i dwóch z NRD. 

gralą dziś rem Stępniem, W skoku w dal żużlowcy szwedzcy Petterson 
kobiet o palmę pierwszel'lstwa u- Svensson i Malmqist znani s:\ 

Z Wio• kn1·arzem biegać się będzie znacznie mniej I dobrze na torach europejskich, 

Bawiąca w naszym okręgu czo 
ł<l'Wa drużyna p !łkarska II ligi 
radzieck ie j Tekstilczyk (Iwa.no­
wo) dziś o godz. 16 na boi'>ku 
przy ul. Kilińskiego 188 sp">Uta 
się z łód·ZJkim Włókniarzem. 

lekkoatletek bo zaledwie - 10. j gdzie startowali w ubiegłych la-
Natomiast w rzucie oszczepem tach w mistrzostwach świata z 
łącznie z Jaworską zgłoszonych niezłymi rezultatami. Również 
jest 18 zawodniczek. zawodnicy NRD Krueger i Fir-

Zapoznajmy się z programem niss zaliczają się do czołówki 
mistrzostw. tego kraju. 

16. IX. - kula (K), chód z łódzkich żużlowców podzi-
20 km, 10 km wiać będziemy Kupczyńskiego, 

17. IX. dy~k (M), trój- Mirowskiego, Kościelaka, Socha-
W pierwszym sp<>tkan.iu w nie skok, 100 m (K l M) ckiego, Kolo, Pakulskiego, Kwa-

dzielę goście ra<lzieccy poke>naJi 18. IX. - chód 50 km, osz- śniewicza, Gołofita. Rezerwowym 
w Ku1nie reprezen\ację tego m. la czep (K), kula (M), skok w będzie Guz„wski. 
sta 4:1. (si dal (M), skok wzwyż (K), 800 Rozegranych zostanie 13 wyśct 
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Mgr Zb. Lis wzmocni drużynę prasy 
Mo ski i występy zespołów artysty-

DD mecz Z c~~c1:i.rużyny prasy, która roze-
gra spotkanie z drużyną MO zgło 

Ciekawie zapowiada się sobot­
nia impreza organizowana z oka­
zji 25-lecia MO. Impreza odbędzie 
się na stadionie ŁKS przy al. 
Unii. Początek o godz. 15. 

sił ostatnio swój akces prezes ŁO 
ZLA, mgr Zb. Lis. 

Mgr Lis grać będzie na lewym 
skrzydle. Sądzimy, że jako pre­
zes związku lekkoatletycznego 
da nam nie tylko pokaz techniki 

Prog_ram - obok pokazu, tresu- gry w piłkę nożną, ale również 
ry psow i woltyżerki motocykli- i... szybkich rajdów na bramkę 
stów - przewiduje mecz piłkar- przeciwnika. 

na torze 
Sezon imprez kdlarskich na to­

rze zbliża się ku kolicowi. Cze­
kają nas w najbliższym czasie 
następujące imprezy: 

11 bm. w Radomiu wyścigi o 
naramienni•k PZK'.>l. 

19 bm. w Radomiu dokończe­
nie wyścigów o puchar PZKoL 

19 bm. w Łodzi ldubowy pu­
char Polski. 

20-21 bm. w Zyrardowie wyś. 
c!gi o puchar „życia Żyrardo­
wa". 
23-Zł bm. w Kaliszu mistrzo­

stwa Polski juniorów w konku­
rencji drużynowej i tandemach. 

27 bm. w Radomiu ogólnop.,.1-
skie zawody torowe o puchar 
ZG Metalowca. 

30 bm. i I .X. w Kaliszu zawo­
dy między reprezentacjami oio­
nów spor•towych. 

7. X. w Łodzi mistrzostwa Pn'1-
ski •en iorów i juniorów w wyś 
cigu amerykańskim. (:nl 



Starzy ostatnio jak nie Jedna ti 4ruia lltróna ~ 1111; P~ łim9 ~~. Najpierw młodzi ~nudzeni rodzicielską kuratelą I dobrymi radami, głosują za. ja~ najszybszą 
separa~ją chcą<- zażyć pełni szczęścia w „kącie ciasnym, ale własnrm". Pełnu: tę, w sa• leżności od cech charakteru, osiąga się zazwyc-:aj trzema metodami: metoda pierwsza -;: nieludzka ale znajdująca niestety potwierdzeme w faktach - to obrzydzenie „starym 
tycia do 'tego stopnia te o Ue nie uciekną na mieszkanie do obcych,_ to pomrą szybko ze zgryzoty. Metoda' druga to starania o upchni_ęcie niewygodny~h i niedołężnych ro· dzicieli w jakmś zakładzie opieki, a metoda . trzecia - na szczęście coraz powszechniej­
llZa - to zapisanie się do spółdzielni i dorabianie się we własnym, _wyma~~ym M-3, 

Tylko dla dorosłych 
• 
l t . ? samo nz .... 

DO NIEDAWNA JESZCZE 
ODPOWIEDZ NA POWYŻ­
SZE PYTANIE OKRESLAŁ 
STARY, TRADYCYJNY SCHE 
MAT ŻYCIA RODZINNEGO, 
WEDŁUG KTOREGO RODZI­
CE, POŻENIWSZY DZIECI, 
WYMOSCWSZY MŁODYM 
WYGODNIE ICH GNIAZDKO 
I ZOSTAWSZY SZCZĘSLIWY­
MI DZIADKAMI, ZN ALEŻC 
WINNI NA STAROSC SPO­
KOJNĄ PRZYSTAŃ WŁA­
SNIE PRZY KOCHAJĄCYCH 
DZIECIACH. 

wtedy też zwykle razem z pierwszym dzieckiem, (a przy drugim to JUZ na pewn?) przychodzi ~a młodych opamiętanie i zadziwiający ':'!"wrót. serdeczny<;h ucz':'ć· O~azuJe 
się bowiem, że babcia, z którą ta.k niedawno pragnęhsmy ~u; ro"':'tać Jak naJszybcwj, ~ rzeczywiście niezbędna, a co ważniejsze - darmowa - n1anka. 1 p~moc domo~a. P.o siadanie babci to także wielki atut przy staraniach o u~yskame większe'!"o miesz_kama. zameldowanie dodatkowo najszczuplejszej na-.yet staruszki zag_ęszcza bowie!" posiada"'!e 
lokum na tyle, że można starać się dla babci '? osobnv . . P?kóJ! z któ_reg~ 1 tak da się ją później wysiudać na polowe łóżko do kuchm. Oczywiscie me dz1eJe się tak zawsze, 

Niedowiarkowie 
bąd·źcie ostrożni! 

Takich wchodzących w je-

są przecież dzieci _bez zarzutu, któr_e·:· . . . . . . - stop! - powiadają w tym m1eJscu coraz częsc1eJ nabieraJący doświadczenia i ostro­
żni - babcie i dziadkowie. Mieszkać z dzieć~i? Przenig_dy! I nawet wier:i:ąc zapewn!e· 
niom o szacunku i troskliwej opiece wolą, me rezygnuJąc pr:r.y tym z więzów rodzin· 
nycb, ułożyć sobie życie z dala od dzieci. 

Nie pokazujcie tego artyku­
łu dzieciom - będzie w nim 
bowiem trochę kpinek z au­
torytetów t to nie byle jakich: 
uczonych. Chociaż właściwie 
nie, nie będą to kpiny. Tak 
się po 1J1'0stu złożyło, że naj­
większa uczonosc, okraszona 
iluś tam tytułami naukowymi 
t zaszczytami, nie gwarantu7e 
jeszcze nieomylności - i to 
wszystko. Do ja/,iego jednak 
stopnia? 

Henryk Hertz, odkrywca 

I - oczywiście - z Town~ 
sem trzeba się zgodzić. Ale nie 
bez zastrzeżeń, widzi on bo· 
wiem jedną t y lko chyba stronę 
medalu: możliwość utajenia 
w każdym odkryciu naukowym 
czegoś niesłychanie cennego; 
co może się nam wszystkim 
przydać. To prawda; Jest jed­
nak i drugi wniosek, o któ­
rym mówiliśmy zresztą na 
początku: nie jest tak, aby u­
czony był nieomylny. Szanując 
więc i podziwiając ich 1J1'acę; 
pamiętajmy, iż naukowiec jest 
także tylko człowiekiem. 

s1en życia rodziców, marzą­

cych o znalezieniu na stare 
lata naprawdę spokojnej przy 
stani, mamy coraz więcej. Sta 
tystyki wskazują, że w roku 
1960 mieszkało w Łodzi ponad 
76 tys. osób po 60, w roku 
przyszłym liczba ta przekro­
czy 121 tys. osób, zaś w roku 
1985 na 850 tys. mieszkańców 
liczba ludzi w wieku ponad 
60 lat sięgać ma blisko 167 
tys. osób. O tempie, w jakim 
przybywa naszemu miastu lu­
dzi starych, świadczy najle­
piej fakt następujący: w la­
tach 1960-85 ludność miasta 
wzrosme ogółem o 18,5 proc., 
a liczba łodzian liczących lat 
70 i więcej zwiększy się o ..• 
176,2 proc. 

rzeczywistego istnienia fal ra­
diowych, które przewidział ge­
nialny teoretyk Maxwell, po-, 
wiedział - gdy gratulowano 
mu tego osiągnięcia - coś w __ _,.,_..,.,. .... ""_,.,_..,.,.1111111111111111if 
tym rodzaju: nie ma o czym 
mówić, panowie - to odkry- ' 
cie nie ma przecież najmniej- ' 
szego znaczenia praktycznego! '. 

DROGA 

Pewien wybitny fizyk amery ' 
kański napisał z kolei PTZed I 
przeszło siedemdziesięciu la-

1 
ty: „Nie ma we mnie ani odro , 
biny wiary w możliwość naw~-\ 
gacji powietrznej, nawet mi· 1 
mo istnienia balonu'! 

Jeśli ktoś myśli, że 1J1'Zed • 
kilkudziesięciu laty ludzie by- I 
li mniej przewidujący niż dziś 
- proszę bardzo, oto nowsze ' 
przykłady: 

Można więc stwierdzić, że 
wkrótce czeka nas nowy wyż 
demograficzny - „urodzaj na 
dziadków" - jak to określiła 
jedna z warszawskich gazet -
który niesie ze sobą palący 
problem organizowania życia 
i pomocy ludziom starym d sa­
motnym. Nie wszyscy bowiem 
sterani życiem rodzice, nawet 
gdyby zdecydowali się na o­
piekę dzieci - ma.lą od kogo 
doświadczyć tej łaski. Jeszcze 
częściej starzy ludzie pozosta­
ją samotni na skutek zgonu 
współmałżonka, czego doświad 
cza w Łodzi, w ponad 40-ty­
sięcznej grupie ooób po 70, 
52,2 proc. mężczyzn i aż 93,2 
proc. kobiet. Ilu z tych ludzi 
żyje w ciężkich warunkach 
mieszkaniowych, w ciągłej o­
b a wie przed nagłą, przykuwa­
jącą do łóżka chorobą, pośród 
sąsiadów nieskorych do pomo­
cy? Oblicza się, że wśród kil­
ku tysięcy osób obłożnie cho­
rych w wieku powyżej 65 lat, 
jest w Łodzi ldczna grupa ta­
kich, którzy zdani są właśnie 
na łaskę i niełaskę sąsiadów 
lub znajomych, na dorywczą 
pomoc, podczas gdy potrzebują 
stałej, wykwalifikowanej i o­
fiarnej opieki. Z całą pewnoś­
cią warunki te spełniłyby naj­
lepiej, jeśli chodzi o wńęk­
szość starych ludzi - domy 
rencisty, a dla ciężko I prze­
wlekle chorych - odpowied­
nie zakłady specjalne. 

Realne szanse powszechnego 
zastosowania tej recepty cią­
gle jeszcze nie wyglądają naj­
lepiej. Nasze 750-tyslieczne 
miasto posiada bowiem zale­
dwie 2 domy rencisty i 5 prze­
pełnionych zakładów dla prze­
wlekle chorych, które to pla­
cówki dysponuj!\ w sumie 
1500 miejscami. Czy to wystar­
cza? Znając aktualne potrzeby 
i uwzględniając wspomniane 
prognozy demograficzne, oka­
zuje się, że w roku 1970 (czy­
li za parę miesięcy} miasto na 
sze powinno posiadać około 3 
tysięcy miejsc dla osób prze­
wlekle chorych i rencistów. 
Tyle ogólne prognozy. Szcze­
gółowe rezeznanie każe pod­
nieść tę liczbę o 500 potrzebu­
jących opieki osób, co zwięk­
sza ilość brakulących miejsc 
do blisko 2 tysięcy. Skąd je 
wziąć? W latach 1966-70 pla­
nowano wybudowanie w Łodzi 
5 domów pomocy społecznej o 
łącznej ilości 750 miejsc. Nde­
stety, jak dotąd udało się roz­
począć budowę zaledwie jed­
nej z tych placówek. Wpraw­
dzie Prez. Rady Narodowej 
zaleciło Zarządowi Inwestycji 
Miejskich przyśpieszenie tem­
pa realizacji tych inwestycji, 
wprawdzie w roku 1970 roz­
pocznie się budowa Domu Ren 
cisty Włókniarza o 120 miej­
scach, a w zaadaptowanym 
domu przy ul. Przyrodniczej 
będzie można umieścić 50 ren~ 

cistów - zasłużonych działa­
czy ZBoWiD - mimo to jed­
nak zaspokoimy w ten sposób 
zaledwie 50 proc. aktualnych 
potrzeb. Potrzeby te uzupeł­
nić można jeszcze koniecznoś­
cią umieszczenia w specjal­
nych placówkach ponad 481 
osób chronicznie chorych, prze 
bywających w szpitalu psy. 
chiatrycznym w Kochanówee 
oraz około 15ł ludzi starych. 
przewlekle chorych, zajmują­
cych łóżka w poszczególnycla 
szpitalach. 

do 
W roku 1933 wiefki fizyk, 

lord Ernest Rutherford (twór­
ca m. in. modelu atomu), 
stwierdził: „Każdy, kto ma na I 
dzieję, że jądro atomowe sta­
nie się kiedykolwiek źródłem 
energii - wypowiada zwykłą I 
bzdurę"„. I 

W roku 1964 slynny uczony 
amerykański., Charles Townes, 
otrzymt:U Nagrodę Nobla (wraz 

Zapewne, miasta nie stać 
jeszcze na objęcie wszechstron 
ną, doskonałą opieką wszyst­
kich starych, schorowanych i 
potrzebujących tej opieki 
mieszkańców. Można jednak 
zrobić r:nacznie więcej, aby 
takich ludzi pozostawionych 
samym sobie było w Łodzi jak 
najmniej. Srodkiem do osiąg­
nięcia tego celu mogłaby być 
chociażby budowa przez związ 
ki zawodowe branżowych do­
mów rencisty, bo jeden Dom 
Włókniarza nie czyni jeszcze 
wiosny, a także zaprojektowa 
nie w ramach normalnego np. 
spółdzielczego budownictwa 
mieszkaniowego - specjalnych 
domów dla ludzi starych, z 
których wielu mogłoby żyć sa 
modzielnie, gdyby tylko za­
pewnić im podstawowe świad 
czenia, usługi odpowiednie 
warunki mieszkaniowe. 

ZDZISŁAW SZCZEPANIAK 

przy 
sta 

• 
O I 

% Rosjanami Basowem i Pro­
eho-rowem) za wynalezienie la· 
sera, jednego z najdonioślej- \ 
szych ł najbardziej obiecują­
cych aparatów naszego stule- ' 
cia. Malo zaś kto wie, iż biu­
ro patentowe znanej firmy 
„Bell" przez długi czas odma­
wwlo Townesowi rejestracji 
tego urządzenia, pod pozorem, 
~e „fale optyczne nie mogą 
być wykorzystywane dla celów 
Zqczności". 
Dość przykładów. Wnioski, 

ja.kie z nich wynikają, sformu­
lowal trafnie sam Townes w 
artykule opublikowanym przed 
kilku miesiącami · w ZSRR. 
Stwierdził tam, że nieoczeki­
wane jest stałym towarzyszem 
rozwoju cywilizacji. W związ- \ 
ku z tym powinniśmy z sza­
cunkiem i uwagą odnosić się 
do każdego odkrycia naukowe­
go - nie tylko takiego, które 
w sposób widoczny przyniesie '! 
natychmiastowe korzyści prak-
tyczne. Tego właśnie - jak-li 
widać - 1J1'Zewidzieć nie może 
często nawet największy eks­
pert. „ .„ •••••••••••• -••••••• •••••••••••••••••••• . . , ' 

Łódzkitj Wytwórni Filmów 

W 
Fabularnych zakończono 
już prace nad udźwiękowie­
niem trzech nowych fil­
mów fabularnych. 

Pierwszy z nich „DZIER 
OCZYSZCZENIA" powstał 
w oparciu o powieść Jerze· 

go Przeździeck iego - „Kres". Opowiada 
on o rodzącym się w toku wspólnych 
walk braterstwie broni między dwoma 
oddziałami partyzanckimi: polskim i ra­
dzieckim. W filmie przeplatają się dwa 
wątki: dramat wojenny i osobisty oraz 
konfrontacje pewnych postaw politycz­
nych i moralnych. W centrum wątku 
osobistego znajduje się dramat wiejskiti 
dziewczyny, która w trudnym okresie 
wojny, głodu i łęku staje wobec probie 
mu zdrady małżeńskiej. To wojna skom­
plikowała życie dziewczyny tak, jak po­
krzyżowała losy innych ludzi, rozdzieliła 
rodziny, z przyjaciół uczyniła przeciw­
ników, s nieprzyjaciół - sprzymierzeń­
ców. 
Reżyser - Jeny PaMendorter mówi o 

swoim nowym filmie: „W cyklu, który 
stworzyły „Barwy walki", „Kierunek 
Berlin", „Ostatnie dni", „Dzień oczysz­
czenia" jest ogniwem niezbędnym. We 
wszystkich poprzednich obrazach mówi­
łem o przyjaźni łączącej Polaków z ludź· 
mi radzieckimi, ale poruszając ten pro„ 
blem traktowałem go jako stały, istnie­
jący zawsze. Obecnie pracnę pokazać jak 
rodziła si<: owa przy jaźń, jak trudno by­
ło naprawić to, co w okresie ZO-lecia 
międzywojennego wytwonył w Polakach 
system wychowania w szkołach, prasa 
i propaganda antyradziecka. Tego sta­
nu nie było można zmienić j>?dnym de-

kretem. Trzeba było wiele czasu i cier­
pliwości, aby ludzie sami pnekonali się 
do siebie i zaprzyjaźnili. Chciałbym 
także pokazać partyzanckie życie, któ­
re tylko w balladach jest pasmem ro­
mantycznych przygód, spotkań i roz­
stań .•. u. 
Zdjęcia do filmu realizowano głównie 

w Sobieszowie na Dolnym Sląsku i w 
zamku Chojnik pod Jelenią Górą. Współ­
twórcami „Dnia oczyszczenia" są: Boh-

wg opowiadania A. Szczypiorskiego. Film 
ten stawia sobie za cel nakreślenie por­
tretu współczesnych warszawiaków 
i stworzenie obrazu życia współczesnej 
stolicy. Mimo iż d'!\"ie jeg-0 części sięga­
ją do czasów minionych, zdaniem reży. 
sera, ten właśnie czas przeszły pozwala 
odtworzyć w pełni postać dzisiejszego 
warszawiaka, na którego os-0bowość skła­
da się zarówno dzień miniony jak i ten, 
który trwa. 

Scenariusz Zdzisława Skow~ońskiego o­
party został na opowiadaniach Cezare~~ 
Chlebowskiego z tomu „Nocne szlaki • 
Akcja toczy się w czasach okupacji! bo­
haterami są znani. sportowcy~narc1arze, 
którzy w górach zorganizowali ruch opo­
ru. Byli łącznikami między okupowanym 
krajem a placówkami w Budapeszcie, 
przepro:wadzałi partyzantów przez gra­
nicę, przenosili dokumenty i pieniądze. 
Głównym konsultantem filmu jest za-

Produkcie: H'FF UJ Łodzi 
+Dzień oczyszczenia+ W a.rszawiacy +Znicz olimpijski 

dan Czeszko - dialogi, Jerzy U.pm­
- operator. W głównej roli kobiecej wy.= 
stępuje popularna aktorka warszaw1kie­
go Teatru Polskiego i TV - Barbara 
Sołtysik (widzieliśmy ją m. in. w „Staw 
ce większej niż życie"). Jej męża gra Ja­
nusz Bukowski, dowódcę polskiego od­
działu - Stanisla w Jasiukiewicz, jego 
najbliższego współpracownika Emil 
Karewicz. Dowódcą oddziału radzieckie­
go jest aktor moskiewski - Aleksander 
Bielawski, obok niego występują: Gien­
nadij Juchtin i Aleksander Nazarow. 

„WARSZAWIACY" to nowy film 
Henryka Kluby. Składa się 0on z 3 częś­
ci: „Matura na Targowej" według opo­
wiadania T. BoroW'Skiego, „Rondo 0 wg 
opowiadania A, Bonarskiego i „Gablota" 

Scenarlun napi511ł :Serzy Pomlanow• 
ski, operatorem jest Tadeusz Wieżan, 
musykę - niezwykle istotny element 
artystyczny tego filmu - skomponował 
Zygmunt Konieczny. Główne role grają 
znani i popularni aktorzy: Mieczysław 
Czechowicz, Wiesław Michnikowski, Zo· 
fia Kucówna i in. 

„ZNICZ OLIMPIJSKI" reżyserował Lech 
Lorentowicz, operatorem jest Bogusław 
Lambach, wykonawcami: Wanda Neu­
man, Jadwiga Andrzejewska, Stanisław 
Niwiński, Jerzy Jogałła, Tadeusz Kali­
nowski, Edmund Fetting, Andrzej Her­
der I in. Zdjęcia realizowano na uli­
cach Zakopanego, na Gubałówce, w Do­
linie .Jaworzynki, na Hali Gąsienico­
wej, w Budapeszcie i w łódzi<,im atelier, 

kopiańczyk, znany zawodnik i działacz, 
Stanisław Marusarz. Jako uczestnik wie­
lu okupacyjnych akcji zabierał on głos 
w sprawach dotyczących treści scena­
riusza, pomagał w konfrontowaniu praw 
dy i legendy. Ze „Zniczem" współpraco­
wał też 75-letni ratownik GOPR, Lu­
dwik Ziemblic. Zna on w górach każ­
dą ścieżkę, każdy zakątek, zna zwycza­
je górali, ich sposób bycia, jest poza 
tym doświadczonym człowiekiem filmu. 
w „Czarcim źJebie" dublował on Ta„ 
deusza Schmidta, grał jedną z ról w 
„Błękitnym krzyżu" Munka, uczestniczył 
w realizacji uBiałego niedźwiedzia", 
a w „Zniczu" również zagra niewielką 
rolę sł-0wackiego przewodnika Frantiska. 

(L. Kosz.) 

Polska 
na tle 
RWPG 

(Inf. własna) 
Ciekawych danych na te­

mat rozwoju gospodarczego 
krajów RWPG dostarczył 
nam niedawno GUS. Wyni­
ka z nich, iż w ciągu ostat­
nich kilkunastu lat w kra­
jach tych nastąpiły głębo­
kie przemiany społeczno­
ekonomiczne. Tak np. udział 
krajów RWPG w światowej 
produkcji przemysłowej 
wzrósł z 18 proc. w 1950 ro­
ku do 31 proc. w 1968 r. 
Srednie roczne tempo wzros­
tu dochodu narodowego i 

. produkcjd przemysłowej by­
ło w latach 1950/67 w kra­
jach RWPG znacznie wyż­
sze od przeciętnego świato­
wego tempa, a także tem­
pa europejskich krajów ka­
pitalistycznych. W tych la­
tach bowiem dochód narodo 
wy i produkcja przemysło­
wa wzrosła w krajach 
RWPG odpowiedn io 3,5 i 5,4 
raza, zaś w świecie i w kra 
jach EWG - 2,4 i 2,9 raza. 

W roku zeszłym kraje 
RWPG zajmujące ponad 18 
proc. światowej powierzchni 
i skupiające ok. 10 proc. lud­
ności świata, wytwarzały 21 
proc. energii elektrycznej, 
24 proc. surowców energe­
tycznych, 33 proc. rudy że­
laza, 27 proc. stali, zaś w 
światowej produkcji 4 zbóż 
partycypowały w 33 proc. 
w produkcji mleka w 29 
proc., mięsa w 19 proc. 
Cechą charakterystyczną 

dla rozwoju tych krajów jest 
szybszy w porównaniu z in­
nymi działami gospodarki 
narodowej rozwój przemysłu 
i wzrost jego udziału W · 

tworzeniu dochodu narodo-
wego (najwyższy udZJiał -
62 proc i 60 proc. notują 
Czechosłowacja i NRD, naj­
niższy - 46 proc. Bułgaria}. 
Wyróżnia je także szybki~ 
wzrost zatrudnienia kadr 
wykwalifikowanych. W sto­
sunku do roku 1955 liczba 
absolwentów szkół wyższych 
wzrosła np. dwukrotnie. 
Trzecią charakterystyczną 
dla tej grupy krajów cechą 
jest wzrost obrotów w han­
dlu zagranicznym, których 
poziom w roku zeszłym 
sześciokrotnie przewyższył ' 
poziom z roku 1950. 

Polska stanowi ważne ogrui 
wo w gospodarce krajów 
RWPG. Pod wzg!Qdem licz­
by ludności (9,4 proc. ludnoś 
ci tych krajów), zajmu-
jemy drugde po 
ZSRR, mieJsce. Drugie 
miejsce przypada nam rów­
nież w wydobyciu węgla 
kamiennego, w produkcji 

-stali surowej, samochodów 
ciężarowych, traktorów, od­

' biorników telewizyjnych, 
siarki i kwasu siarkowego, 

: nawozów sztucznych i włó-

~: •·•·• m ................. •"• ••• '; ••••• • ·•· ·· ··il , • j. c • • • .• .- .... 

i
kien syntetycznych, przędzy 
bawełnianej i wełnianej, cu­
kru. Jeśli chodzi o artykuły 
rolne, to produkujemy naj­
więcej po ZSRR: pszenicy, 

~żyta, owsa, warzyw, ziem­
~; niaków, buraków cukrowych, . 
l( mięsa, mleka i jaj. 
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Szkolnictwo a rynek pracy Trybuna Czytelników 

Niebezpieczne 
„Mieszkam przy skrzyżowa­

niu ul. Łąkowej i Kopernika. 
Ostatnio stało się ono widow­
nią kilku poważnych wypad­
ków .ęamochodowych. Obserwu 
jąc ruch uliczny i analizu;ąc 

go doszedłem do wniosku, że 

wypadki w 80 proc. wynikają 

z nieprzestrzegania prawa 
pierwszeństwa przez po1azdy 
z innych miejscowości. Pojazdy 
te jadą zbyt szybko, bo kie­
rowcom n ie udaje się w porę 

d ostrzec znaku pierwszeństwa 
przejazdu. Znak zaś zakrywają 

gałęzie drzew rosnących przy 
ul. Łąkowe] i kierowcy do­
strzegają (JO dosłownie w ostat-

skrzyżowanie 
kiewicza ustawić po obu stro­
nach Jezdni znaki 11 St.op", a od 
ul. Karolewskiej ustawić znak 
„zakaz zatrzymywania się". 

• Praca czeka na absolwentów ,,zawodówek'' 
•Kłopoty z zatrudnieniem maturzystów 

+ narożniki skrzyżowania 
obarierować i wymalować przejś 
cie dla pieszych. + oświetlić lepiej skrzyżowa­
nie, + przesunąć postój taksówek 
w kierunku ul. Mickiewicza, + usunąć szafę przekaźniko­
wą telefonów miejskich. 
Podając powyższe do wiado­

mości ob. B. z. i wszysLkim za­
interesowanym sprawa bezpie­
czeństwa na naszych ulicach 
cies7.yn1y slę, że uwagi naszego 
Czytelnika spotkały sie z nale­
żytym oddźwiękiem i że . jeszc-.e 
jedno łódzkie s·l<nyżriwanie sta-

1 nie się bezpieczniejsze. 
(b) 

Wydaje się, że przedstawienie sytuacji tegorocznych 

111 

absolwentów różnego rodzaju szkół może być pomocne 
za.równo dla młodzieży jak i rodziców debatujących nad 
przyszłością 8-klasisty. Daje ono również podstawy do bar­
ddej ogólnych rozważań na temat konieczności pełniejszej 
synchronizacji szkolnictwa z potrzebami gospodarki naro­
dowej. 

A 
więc - zasadnicze szkoły 
zawodowe. W tym roku 
w Łodzi ukończyło je 

1620 absolwentów. Ze znalezie­
niem pracy żaden z !lJich nie 
mia! najmnteJ szego kłopotu. 

Sta,tystycz.nie biorąc, na każde­
go 7: tych młodych ludzi cze-

kały więcej niż dwa wolne 
etaty - jak wynika bowiem 
z rejestrów Wydziału Zatrud­
nienia zapotrzebo""•anie róż­
nych przedsiębiorstw na absol 
wentów zasadniczych szkół za­
wodowych opiewało na 3951 
osób. 

niej chwili. Swiadczą o tym!--------------·-----------------
~~~~ 

Przyszłość Górnej 

Technika. Również i tutaj ilość 
zgłoszonych wolnych etatów 
b)'ła wyższa od ilooci absolwen­
tów. Różnica jest jednak znacz­
nie mni'ejsza, bowiem dla LZ76 
absolwentów średnich szkól tech 
nicznych oferowano 1.407 miejsc 
pracy. Pomimo tej pozornie ko­
rzystnej sytuacji okazało się jed 
nak, ~e rachunek się nie zga­
dza. Pozostało zarówno znacznie 
więcej etatów nie obsadzonych, 
jak też SP-Ora garstka młodzieży 
oczekującej na zatrudnienie. Po 
mijając już to, że cześć absol­
wentów techników bedzie dalej 
studiować, nie podejmując jesz­
cze pracy za wodowej,kierunki i 
proporcje szkolenia nie za wsz• 
były w petni zgodne z potrzeba­
mi gospodarki. Np. zapotrzebowa 
nie na absolwentów szkół o kie 
runkach budowlanych i mecha­
nicznych przewyższało 2-3-krot­
nie możliwości jego zaspokoje­
nia. Natomiast absolwenci elek 
troniki przemysłowej. czy eke­
no1niki prz:edsiebiorstw aie znaj 
dują chwilowo odpowiednich dla 

wymownie ślady hamowania 
na asfalcie. 
Ponieważ szkoda usuwać 

pięknych drzew rosnących przy 
ul. Łąkowej, a coś jednak zro­
bić trzeba wydaje się, że wska 
zane byłoby umieszczenie dru­
giego znaku informującego o 
pierwszeństwie przejazdu. Znak 
ten mógłby być ustawiony przy 
stac1i benz11nowej. Ponadto do 
brze byłoby, by Kompania Ru­
chu MO więcej interesowała 

się tym skrzyżowaniem. bo sa 
mochody na ul. Kopernika urzą 
dzają sobie wyścigi, tak, że 

strach jest wsiąść do tramwa­
ju, bo kierowcy nie t1.waża;ą 

za stosowne zatrzymać się 

przy przystanku". 
Tak pisał do nas w lipcu br. 

ob. B. Z. pod świeżym wraże­
niem serii wypadków samocho 
dowych. 

Do takich samych wniosków 
co i nasz Czytelnik doszła, po 
przeprowadzeniu wizj.i lokalnej 
specja lna komisja, która w celu 
poprawy bezpieczeństwa rucht: 
w tym rejonie ustaliła. że nale· 
ży: 
+ na ul. Łąkowej od ul. Mic 

• Nowe osiedle Dworzec Chojny 
• Dom ~lei jednorodz~nne 
• Ośrodki reareacy .ne 
• Trasa Lódż Pabianice 

Co się zmieni na Górnej w 
ciągu najbli ższych szesci u lat? 
StuchaJąc mformacji Wydziału 
Budownictwa i Architektury 
na os ta tnie:J, trzeciej w tej ka­
dencji sesji Dz•elnicowej Rady 
Narodowe; Łódz-Górna od­
powiedzieć należy, ze wiele. 

Przede wszystkim wyrosną 
nowe bloki i ·wieżowce. Do ro„ 
ku 191Q przewiduje się wybudo· 
wanie 14980 izb mieszkalnych, 
a lata 1911-75 przyniosą następ 
ne 39250 izb. R c. zoudowywac się 
będzi" istnieją ce ju~ osiedla 
m1 e:szkaniowe, ale budownic­
two wyjd zie rownież poza \eh 
rejon. Bloki mieszka lne w la­
tach 1972-75 powstaną w rejo­
nie Czerwonego Rynku. Ponad­
to przewiduje się od roku 1973 
budo\o\ę nowego osiedla zwane„ 
go Dworzec Chojny, które przy 

sporzy dzielnicy '160 izb. Nowe 
b10.<1 powstaną rowniez przy ul. I 
ul. Bednarskiej , Gagarina, Pa­
bianickie.!. SieradzkieJ i Czac- 1 

kiego, I 
Rozpoczęto już budowę osie­

dla domków jednorodzinnych I 
(~półd~ieJ.n. 1a .Wi1e3zkaniowa I 
„Prz; stań") między ul . . ul. Prze 
st.rze11ną, Graniczną, Ekonomi­
czną i .Panską. Ponadto budow­
nictwo niskie obejmie rejon po- 1 
między ul. ul. Błęk itną, Po- I 
wszechną, Maciejewską i Ra-1 
clawkk;; . 

siebie miejsc pracy, 
Ndekiedy sytuacja taka Jest 

wynikiem uiezrealizowanfa w 
czru;ie pn.ez przemysł zamie­
rzeu w zakresie postępu tech­
nicznego. Przygotowanie kadr 
wyprze dza więc czasem istnie­
jące potrzeby przedsiębiorstw. 

Niemniej w s zyscy ci młodzi spe 
cjaliści już w najbliższym cza­

ne zajmować się przysposab.a­
niem zawodowym „zielonej" 
młodzieży, jednocześnie częsc 

maturzystów jest po prostu za 
skoczona propozycją podjęcia 

pracy fizycznej, gdyż taka 
właśnie wchodz..i głównie w ra 
chubę. Miejsc w administracji 
jest, Jak wiadomo, coraz 
mniej. 

Jak dotąd s.kierowania do pra­
cy za pośrednictwem Wydziału 
Zatrudnienia otrzymało ponad 
300 tegorocznych absolwentów 
łódzkich liceów ogólnoksztalca­
cych. Większość przyjął handel, 
w którym absolwenci tych wlaś 
nie szkół mają pierwszeństwo 
przy obsadzaniu etatów. Około 
100 dziewcząt otrzyma o pracę w 
urzędach pocztowych telefo­
nicznych 

Tymczasem przygotowano 
dalsze m1e1sca pracy dla tej 
młodzieży w zakładach prze­
mysłowych, które wyraziły go 
towość przeszkolenia nowych 
pracowników. Tak np. „Anila­
na" zgłosiła zapotrzebowanie 
na 70 maturzystów. Pragnie 
ich wyszkolić na aparatowych 
i innych pracowników nowo 
powstającej wytwórni włókna 
szklanego. Podobne propozycje 
wpłynęły od Łódzkich Zakła­
dów Kserotechnicznych, l<'abry 
ki Maszyn Jedwabniczyeh. 
ZPW im. Wiosny Ludów, ZPB 
im. Armii Ludowej, Dmuchal­
ni Szkła i innych. Oferują one 
młodzieży etaty tokarzy, freze­
rów, lakierników, podmistrzów 
we włókriennictwie itp. biorąc 

na siebie obowiązek przyucze­
nia do zawodu. 

Niezależnie e>d tego Wydział Za 
trudnienia organizuje kursy szko 
Ieniowe ~ zakresu biurowości. 
maszynopisania i ksiegowości. 
na których będzie mogl" uzyskać 
odpowiednie kwalifikacj~ biuro­
we 80 tegorocznych maturzystt.k. 

Przewidnje się również :rorsanl­
zowanie kursu kreślarskiego, któ 
rym zainteresowano już 21 lód:a 
kich biur projektowych, jako Po 
tencjalnych pracodawców 

Nie ma więc obawy, że kto­
kolwiek zostanie na lodzie. W 
mieście, które odczuwa perma 
nentny brak rąk do pracy, za­
jęcie znajdzie się dla każdego. 
Inna rzecz, że nie każdy z ma 
turzystów dostanie prace jaką 
sobie wymarzył. Pewne też 

jest, że czc;ść z nrich wyląduje 

w przemyśle, bezpośrednio 
przy produkcji. Przemysł na 
pewno nie straci okazji pozy­
skania pracowników, których 
dotychczasowe wykształcenie 

będzie pomocne w szybkim i 
dobrym opanowaniu każdego 
zawodu. Przykładem są np. 
usiłowania Zakładów Osprzętu 
Samochodowego zwerbowania 
i wyuczenia zawodu aż 100 
absolwentów luceów. 

Niezależnie od wniosków, ja­
kie wyciągna z tej sytuacji S-kla. 
siści i i<:h rodzice, wydaje się 
konieczne przeanaHzowanie pro• 
porcji naboru do poszczególnych 
typów 8Zkół. Wydział Zatrudnie• 
nia postuluje przede w•zystkim 
rozbudowę zasadniczych szkól 
zawodowych, które wypuszczają 
o wiele za mało absolwemów w 
stosunku do notrzeb ryn ... u pra­
cy. Chodzi głównie o przygoto­
wani'> wykwalifikowanych robot 
ników dla rozwijającego się bu 
downictwa i przemysłu maszynA 
wego. Jui w tym roku w szko„ 
łach o tych kierunkach utworzo 
no dodatkowe kl•sv. Pożadane 
jest takżP zwiększenie naboru 
na podobne kierunl<i w średnich 
szkołach technicznych. Sprawę 
liceów ogólnoksztalcących, w 
których ilość miejsc została już 
znacznie ograniczona, rozwiaże 
na pewno sama l'eforma szkolna 
zmier7..aJąca m. in . do orzygo­
towania całej młodzieży da 
określonej pracy zawodowej. 

{i) 

\Vruz ~ rozwojeo1 budownic­
twa 1n1t!szkaniowtgo rozwijać I 
slą b~d4 urządzenu:1 so~ju ino- 1 

kulturalne i handluwo-us lu go­
we. W' uajbliższy1n czasie przy„ 
będą Górnej 4 nowe ~zkoly, 3 
przedEtzk ola i 3 bi'Jlioteki. Do 
koi1c" 197@ r. przewiduje się 
pow.5 tanie ll uowych placówe.K 
hi..ndlowycb i 30 punktow us łu­
go\\ yci1. Ponadto z<:Hoie rzen ia 
urlJa n istyczne przew idują roz­
wini<;cie w rejo nie Pl. Nie pod­
legtosci d zielmcowego oś rod­
ka h a ndlowo - usł ugowego. Do 
zre::ilizowanych juz domu to­
·~„a rowego i „Motozbylu ' ' przy­
będzie b llll'Owiec PZU, pawilon 
rzemiosła oraz innych obiektów 
hannlo\vo - uslugowyclt i .kino. 

sie mogą liczyć na zatrudnienie---------­

WCZORA\J w ł:ODZI 
ROZPOCZĘŁY SIĘ ..• 

•. . dyżury radnych w Za r ządzl e 
Łód 21k . m L gi Kob' et. Wczo raj 
m ęd zy godz. 17-18 dyżu r owa­
ł a dl u go let n ia r adna Irena Si­
powicz. W cią gu god zi ny prze­
p . o.wad zi ła k ;lka rozmów z Io 
d zi arn kam i, k t ó r e zgło.< '. ły " e z 
w~7.n vm : d la n ich spraw;:imi , 
p r oszą c r adn" o p om o c . P nd o b 
ne d yż u r y '){!bywać s !ę będą 
w k ci7.cł v Po·n ed-z~ ał"P"k. 

JESIENNE MODELE-. 

•.. po~tają w pracown i .. Te\.i ­
meny" . w:ęks•zość to wełn iene 
kos~iL1mv i plaszc-ze. często 
f ut rw n ymi kołin ierzam i ora z 
kO'!ll,plet :v skladajace s'e ze soo 
dn ' ' 7.ak:et<'>w. Dla łod zi a·n ek , 
któr e planują wstąpie·n ! e w 
zw! ązki ma l7.eń"k;e, przygoto­
wuje s' e kreacie ś!ubne z bia 
lej g ipiury i koronek. We wzr-~ 
rowni łód21k<i ego D1mu Mody 
rm:poczeł:v s i ę przv!(o•owa,n ia 
d o.. . w >os ny. pod hasłem „El" 
l(a ncka kob ieta nie ubiera s !ę 
s upe:- morin :e. ale prak1:yczn : ~" . 
W potow' e oaźdi:iern i ka l!oto­
wych be d 11' e iuż k ' lltan~śc : e no 
wych mooeli wiosennych. 

REWELACJĄ .•• 

:··unlogkz_ną ~est przyjście na 
swiat w lodzk ,m ZOO papu:rek 
rózowoglowych. Jedyna pai ka 
papużek tego gatunku pneby 
wająca w naszym ·ogrodzie o<1 I 
k ilku lat dochowała się potom 
stwa, co w warunkach hodow I 
lanych zdarza s ię ba rdzo rzad 
ko. Maleńkie papużki jeszcze 
zupełme n ie upierzone, przebv 
wają w skrzynce lęg1'Wej pod 
opieką rodziców. Zobaczymy je 
dopiero za kllka tygodni. 

25 STOPNI.„ 

•.. w cien iu zanotoW1ata wczo­
raj iako najwyższą temperatu­
rę dnia, Łódzka Sta<:ja Hydr o­
log :c imo-Mete orolo.g;c21na na Lu 
bl inku. c;ep1a aura przedłuża 
sezon w na.szych ośrodkach wy 
p 1czynk,owych. Kąp'.elisko w 
R u dzie Pabianickiej o<lw : ecfziło 
wczoraj około 10 tys . ooób. N ie 
co mn iej wypoczywających by 
ło w A r turów ku. W basen ie 
Ain i lany wymien iano wczoraj 
wodę. Mimo to arna.torów ką­
piieli i bt>taj n ie brakowało. 

SLIWKI ..• 

... j'll'gosł'.l'W'iańskie na<l..,,.zły wcz0 
raj do Loci~ i z m iejsca ck>­
sta ~ ezomo je do sklepów. Tym 
ra'Zem oW<>Ce jako druge>ga<tun­
kowe wyicenione zo&ta-ty na 6 
zł za jeden kilo-gram (pierw­
szy gatunek - ·8 zł). Nades?J!y 

W Klubie Dziennikarza 

taki'.e arbu•ey, a tca111sp<>r t w i­
nog ~on p rzew iduje s i ę w koń­
cu tygJdn ia. Na rynku n ·e b ro i< 
jabłek, pom 'dorów czy march 
w i . n a to m iast m niej je&t e>gó r 
kÓIW i g"'1sze1<. (kas) 

Zmienione trasy 
autobusów •• 7 4" "76'' 

W zwlązku z re>botaml d,rn­
ge>wymi na ul. Obr. Stalingra­
du - P • zy w iadukcie PKP -
ule. gną części owe; zrn tanie tra-1 
sv autobusowe linii 74 i 76. a 
m ianowic ie: z Pl. Barlickiego I 
- przez ul . ul. Żeromsk i ego, 
w;ęck<>wskiego , 1 Maja, Towa­
rawą, Karolewską, Al. Unli 
dalej właśc;wymi trasami. 

Na zmien i ">nym odcinku tra­
sy obow iązywać będą następu 
Jące przystank; : ul. ul. Towa­
rowa przy A. Struga, Karoiew 
ska (Dworzec Kaliski ), Al. 
Unii. 

WAZNE TELEFONY 

lnformacJa telefoniczna 
Straz Po:i:arna 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie MO 01, łOO-oe. 
lnformacJa PKP 
Informacja PKS 
Pomoc drogowa PZM 
Poi:otowie energetyczne 
Poiotowie oświetl ulic 
Ośrodek Inf. Usl. ŁZSP 
Łódzki Ośrodek Inform. 

Turystycznej 

ł3 
08 
09 

500-00 
581-11 
265-9& 
538-80 
314-31 
!Z0-89 
398-10 

.1$9-15 

TEATRY 

TEATR WIELKI &:od<l':. 19 
„Kniaź Igor" 

'.l'EATR POWSZECHNY - godz. 
19.15 „Rad•ziw!łł. Panie Ko­
chanku" 

TEATR NOWY - n;eczyn-ny 
MAŁA SALA - godz. 20 „Ka­

p r ys 1 Drzw. m;JSZC• n:-.•C 
albo zamknięte ałbo e>t·warte" 

Tll.Al'K JAnALL.A IW sal. rea-
lr u Rozm a 1 tośc!J g<>dz. 19 „Bal 
lada o tamtych dniach" 

TEATR 1.15 - godz. 19.15 .Ja­
dz;;a wdowa" 

OPERETKA - godz. 19 „Hra­
b ina Marica'' 

TEATR ARLEKIN - n1e<>ZY'fi'l'lY 
TEATR PINOKIO - go&~. IO, 

17.30 .. Bohater . złote jabłko" 
(gościatne występy Teatru La­
lek G.al>rOIWo - Bułaaria) 

MUZEA 

MUZEUM BISTORU WŁOKIEN 
NICTWA <Piotrkowska 282) 
czy<nne gCJ'd'Z. 10-17. 

MUZEUM SZTUKI IWlęekow-
sk:!ego 36) czynne od t;1odz. 
ll-19. 

MUZEUM ARCBEOLOGICZNB 
I ETNOGRAFICZNE (Pl. Wol 

Zapawied>:iane na d"iś o p- ncścl 14) czynne od cod:i:. 
dzinie 15 spotkanie łrombatan- 12-<l.8. 
tf>w września 1939 r. z :d<ty- MUZEUM HISTORII RUCHU 
wem łódzkiej 1>rasy. jest Prze- REWOL!lrV.JN'EGO (Gdańska 
łożone na termin późniejszy. Jl3) ozynme g, l~-1&, 

4 DZIENNIK - t.ODZKI --;rż20 (6574)-

.Zmiany nastąpią ró\vuież w 
komunik a<' j1. M. in. w celli od 
cią~euia ul. PabiauicKieJ budo„ 
wane będzie dr11gie połączenie 
Łodzi z Pabianicami ul. Wró­
ble\\skiego i dalej Pienistą. Wy 
buduje się również wiaduktv { 
przy ul. Wróblewsl.iego oraz na I 
ul. l>ąbrowskiego. 

Przybędą rownież dzielnicy 
tereny rekrea cyjne. W osiedlu 
l Maja 7..ieleńce o powierzchni 
ok. i h a , w osiedlu „Dąbrowa" I 
przy ul. Zapolskiej o pow. 2 ha. 
W rejon ie I\udzk ,e j c;ór y k on­
tynuuje się prace zwjązane a ' 
kształtow~n1em terenu pod o­
środek sportów 7..imowych. W 
dalszym ciągu trwa rozbudowa 
terenów wypoczy:;1.kowy ch na 
Młynku. 

Ponadto na ostatniej sesJi 
omawiano zadania DRN j jej 
orga nów w swietle uchwa l V 
Zjazdu PZPR oraz przyznano 
dodatkowe kredyty z nadwyżki 
budzetowej. (e.o.) 

całkow icie zgodne z kier un­
kiem ich nauki. 

Trudności natomidst istnieją z 
za1..ru<1nieniem absolwentów li­
ceów ogóinokształcących. w tym 
roku była icll szczytowa ilość: 
ponad 4 tysiące, to jest prze­
~:1.lo o suu osob wiecej niż w ro­
lrn ulJ1eglym. Według orie11t.acyj 
uycb danych mniej więcej polo­
wa z uicb dO>Siała sic: na wyż­
sze uczelnie lub rozpoc„yua dal­
s„ą naukę w szkołach µomatural 
nych. Reszta, w której domlnuja 
wyraźnie dziewczęta, pra11:nie 
przystąpić do pracv. 

Wydział Zatrudnienia robi co 
może, oy sprostać zadaniu za­
pewnienia pracy dla tej grupy 
młodzieży. Nie idzie to jednak 
łatwo, oowiem absolwent „ogól 
niaka" nie posiada właściwie 

żadnego kierunkowego przygo­
towania zawodowego. Powstaje 
wJęc konieczność odpowjednie­
go pr.leszkolenia młodych lu­
dzi na kursach bądź też bez­
pośrednio w zakładach pracy. 
Na opory napotyka się tu z 
obu stron, bowiem nie wszy­
stkie przedsiębiorstwa są skłon 

eo~ GDZIE? KIEDVV 
MUZEUM KATEURY EWOLU­

CJONIZMU UŁ (Park Sien­
k '.e'W;cza) czynne oo godz. 
11)-17. 

Ł0DZKIE ZOO - ezynne ?d 
godz. 9-18 (kasa czynna d? 17) 

K ł N A 

BAŁTYK - „Kleopatra" od la.t 
l6 (USA) gC>dz. IO. 14.30, !2.30 

POLONIA „Człow:ek z Hong 
kongu" Od lat Ił (fr.-wl.) it. 
IO. 12.30, 15. 17.3-0. to 

WlSŁA - „Polowanie na mu­
chy" od lat 18 (poi.) go<lz. 10, 
12.30. tó. 17.30, 20 

WLOKNIARZ - „sąsiedzi" Od 
lat 16 (pol.) go<lz. IO. 13. 18 19 

WOLNOSC ,Zemsta bajdu-
kow · od lat 16 ; t um.) i;:odz. 
IO, 12 14. 16, 18. W 
ZACHĘTA - „Swięty zastawia 
p u ł a pkę" (franc .) od lat 14 
l(odz. 10, 12.30, 15. 17.30, io 

TATRY LETNIE - .Mil on IRt 
przed naszą erą" od lat 18, 

(USA) gooz. 19.30 (luno " zyo­
ne tylk'> w dni ocni:odne) 

STYLOWY LETNlE - „Benla­
m 10, ezy U paro i ętn.lk cnotli­
wego mlo<lzleń~a" (fr.) od lat 
18 g. 19.15 (kino CZY'tl'lle tyl­
ko w dni pogo<lnal 

KINA STUDYJNE 

STYLOWY - „Ryc-zą.ce lata" 
od 1a·t 14 (wł.) giooz. 16, llł, in 

STUDIO - „Obja'Z'd" od la-t 16 
(l:>uq:.) g:><l-z. 17,lS, U.30 

* ADRIA - Pożegnan;e :r: tyotiu-
ł8n: ,,Znowu Max LWicter'' 
od la~ 1'4 (1r an-c.) godz. 10, Il, 

14, 16, 18, 20 

CZAJKA - „Kanał" (.P<>l.) od 
lai lł godz. 17, 19 

EN!;RGETYK - n:eczynne 
GDYNIA - „Morderstwo w 

pon,:edziatek" o<i la1 lti 
(n:em.) godz. 10, 12.15, 14.30, 
17, 19.3-0 

HALKA - „Rz-ecz:po<;pC>iita bab 
ska" (poi.) od lat 14, &'Odz. 
15.30, 17.45, 20 

MAJA - „Między wrze-
śniem a majem" o<I lat Il 
(pe>l.) g?dz. 16, 18, 20 

ŁĄCZNOSC - „ Przygoda z pio 
senką" od lat 14 (poi.) g. 19 

ŁDK - „Sąs i edz:" (poi.) od lat 
16, godz. 14, 16,45. 19.45 

MŁODA GWARDIA - „.t<yszard 
Lwie Serce I krzyżowcy" o<I 
lat 14 (USA) godz. 10. 12.30, 
15, ]17.30, 20 

MUZA - „ Imi-ona miłości " od 
lat 18 (franc.) godz. 15.30, 
17.45, 20 

OKA - „Powiększenie" (ang.) 
od lat 18 godz. 15.30, 17.45. ?0 

POLESIE - .,Oskar" (franc.) 
od lat 16, godz. 17, 19 

POPULARNE „Testame-nt 
agi" (węg.) od laot 14, godz. 
17, 119 

PRZEDWIOSNIE - „Wielk i wąż 
Chingachgook" CNRD) od Lat 
1\, godz. 16, 18 20 

PIONIER - „Fan tomas e?ntra 
Sce>tland Yard" o<l la't :4 (tr.­
wł.) godz. 15.30, 17.45, 20 

POKOJ - „Jezi<>ro fllam ingów" 
od lat 7 (rneks.) go.dz. 16, 18 
„Droga nad m-orzern" od lat 
16 (bułg.) godz. 20 

REKORD - „A·ngelilka wś:ód 
p 1-ratów" od la-t I& (!ranc.) g. 
10, 12, 14, 16, 18, ~ 

ROMA - .,Pan Wołodyjowsk i " 
od la•t 14 (poi.) goci-2. JO, 13, 
~ IS 

Wodniacy z miasta bez wody 
Jest ich w l..o<lzi około t)'Sią­

ca - w :łO drużynach o sp~­
cjalności wodnej Harrerskiego 
Ośrodka Wychowania Wod10ego, 
który co roku organizuje sze­
reg ot>ozow i rej>ów wodnych. 
W lecie reprezentacja łódzkich 
harcerzy - wodniaków brała u­
dział w I Centralnej Spartak\a 
dzie Drużyn Wodnych ZHP w 
Funce, gdzie wywalczyła za­
szczyLne drugie miejsce 1 pierw 
sze miejsce w punktacji indy­
widualnej, które zdobył R. Pa­
siecznik. Do innych sukcesów 
warto zaliczyć zajęcie szóstego 
miejsca w I Mistrzostwach Pol 
ski ZHP w klasie „Cadet", tr:le 
cie miejsce G . Marata w VII I 
Morskich Regatach Turystycz .. 
nych 110 puchar miast" oraz 
zwycięstwo w Mistrzostwach 
Chorągwi Zachodniopomorskiej 
w kl. uOrnega", gdzie załoga 
ze sternikiem A. Brzozowskim 
okazał& się bezkonkurencyjna. 
Te sukcesy są o tyle cennieJ­
sze, że Łódź jest pozbawiona 
wody, gdzie mogliby trenować 
nasi żeglarze. 

W nowym roku harcerskim 

SOJUSZ - „Arsen Lupin C')ll­
lra Arsen Lup;n" ud lat 14 
(fra.nc.-wł . ) godz. 17, 19.lft 

S1'0Kl „Zoltan Karpathy" 
o<I lal 14 \węg. ) gxiz. 16, 18, 
20 

SWIT - „Porwa,ny za młodu" 
<Xl lat 14 (niem.) i<>d:i:. 15.30, 
17 .45, 20 

'.l'A'l'UY Bajki: „Wojtuś 1 
Wacuś''t „TraJłuś na waga­
rach", „Ohmp1ada0

, „Roztrze 
pany wróbelek" g. 16, 17. DFP 
Hłt>a. Ud „L..akaz&oycn p iose­
nek" do „Pana Wol<>dyjow­
skiego", „Dwaj panowie N" 
od lat 16, godz. 18, 20 

DYZURY AP'l'EK 

Piotrkowska Z25, N?w-otki 1%, 
Dąbrowsk.ego 89, Przybyszew­
sk:ego U, Gdanska 90, Sporna 
83, W ielko.polska 53a. 

DYŻURY SZPITALI 

I Klinika PoL·Gin. Im. Curie-
Sklodowskiej, ul. Curie-Sklo- \ 
dowskiej 15 - przyjmuje ro<lzą 
ce t chore ginekolog !c:mie z 
dz:elmcy Górna oraz z re)<>no­
wych poradni „K" ul. Fornal­
sk iej 27 1 Gdańsika 29. 

U .Klinika Pol.-Gin. AM, ni. 
Sterlinga 13 - przyjmuje rodzą 
ce I chore gioek!>logicznie z 
dzielnicy Sródmieśc i e z rejo­
nowych poradni „K" Now'Jtki 
60. Ke>pcińskiego 32 I Piotrkow 

ska 2&9. 
Sapitał im. R. Wolf, 111. r.a­

g-iewnicka 3ł/36 przyjmuje 
rodzące I chore ginekologicz­
nie r dzielnicy Bałuty oraz z 
rejonowych poradni ,K" ul. 
Pio-trkowska 107, 1 Maja 52 I 
Kasprzaka 17. 

Szpital im. R. Jordana, ul. 
Przyrodqicza 719 przyjmuje 
rodzące l che>re ginekologicznie 
z dzielnicy W idzew oraz z re-
1onowe1 p">radnl ~K" ul. Sre­
brzyńska '15. 

Harcerski Ośrodek Wychowania 
Wodnego planuje m. in. rozbu­
dowanje szkółki rega towej w 
kl. ,,Cadet"', objęcie szkoleniem 
żeglarskim n.;,jmłodszych har­
cerzy oraz r ozbuC.owa n\e bazy 
sprzętowej turystyki wodnej. 
Zamierza .;lę te~ powołać we 
wszystkich hufcach łódzklcn 
ośro<lków wychowania wodne­
go, które będą zajmowały się 
sztrnleniem pierwszego stopnia 
zeglarskiego. Natomiast szkole­
niem sterników Jachtowyc h i 
drużynowych drużyn wodnych 
będzie się zajmował HOWW. 

cJ.kr) 

Sygnały--
JEDYNY WYJĄTEK 

Z de>staw mleka do de>nttt 
korzystają już wszyscy mot 
znajomi bez względu n~ to w 
jak'ej m i e6·21kają d-z.eln,icy. Ja 
jednak mieszkam w tak pecho 
wym m :ejscu (ul. Kopern ika 
61) . że n!gdzie n ie mog~ zna­
leźć sklepu, który b:V podjął 
9, ę rloobarczania m i mleka. 

Wprawdzie przez kilka lat 
na skutek waszej interwencj.i 
zgłoszenia na d1stawę mleka 
do aomu przyjmował sklep 
MHD przy ul. Karo.lewskiej Jl, 
ale przed kil•koma tygod·niami 
l o.n zrezygnował z tej formy 
sprzedaży. O dostarcza·niu mle• 
ka kłi"ntom n ie chce też sły­
szeć skleop PSS przy ul. Ko­
pernika 55. 

czyżby te P'lacówki nie mia· 
ły e>bowiązku t>łatiwia.nia źycla 

swoim k>lientom? 
lt. lt 

~ 
PDMIESCIE 

., 
• Proszę pani, bak prze­

cieł:a! 
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Tym razem Włochy 

Wacław Kondek 
MDK im. L. Waryńskiego - proponuje 

Ziemi Łódzkiej 

„DŁ" rozmawia z dyrektorem Teatru 

S. Matczakiem 

K iedy przed czterema z 
górą laty odwiedziłem 

zńowu malowniczy buł­

garski Nesseber, pie„wsz11m 
człowiekiem, którego spotka­
łem tam, był... Wacław Kon­
dek. 

Nasz popularny i znakomi­
ty malarz i grafik siedział 
opodal starożytnego kościo­

ła Pankratora, pilnie szkicu­
jąc ze zmarszczonym czołem. 

Przywitaliśmy się serdecz-
nie. 

- Przyzna pan - zacząlem 

- że temat leż·y tu dosłownie 
na ulicy. Widział pan już tu­
tejszą najstarszą, bo pocho­
dzącą jeszcze z VI wieku, ka 
tedre? A kościół św. Iwana? 
A kościół Michała Archanio­
ła? Cóż za kapitalny zestaw 
starodawnej grecko - bizantuj 
skiej architektury! 

- Nie przeczę! Jestem nim 
zachwycony i oczarowany. 
Niemniej w dalszym ciągu 

marzę o tym, ażeby zobaczy6 
Wlochy! ... Tak się złożyło, że 

= = 

Na pierwszym - po waka­
cfach posiedzeniu Komisji 
Kultury ~ Sztuki RN m. Łodzi · 

mówiono m. in. o koniecznoś­

ci zrewidowania istniejących 

modeli amatorskich placówek 
kulturalnych. Okazuje się bo 
wiem, że wiele z nich pracuje 
w sposób mogący zbudzić za-

w 1939 r. ;ako absolwent In­
stytutu Sztuk Plastycznych w 
Krakowie otrzymałem dwu­
lefnie państwowe stypendium 
na wy;azd do Włoch. NiestP­
ty, woma przekreśliła moje 
plany. Nie zrezygnowałem 

jed1iak z wyjazdu do Włoch . 
I ()Statnio złożyłem podaniP. 
do Ministerstwa Kultury t 
Sztuki z prośbą o umożliwie­
nie mi wyjazdu do Italii ..• 

Rozmowa powyższa - przy­
pominam - toczyła się przed 
z górą 4 laty. Przez cały 

ten czas podanie W ac ława 
Kondka leżało gdzieś tam, w 
którejś z szuflad któ1·egoś ' 
urzędu, czy której.~ instytu­
cji .•• 

- ... I dopiero teraz - po-
informował mnie onegdaj 
Kondek - otrzymałem od Mi 1 
nisterstwa Kultury t Sztuki 
zawiadomienie, że w ramach 
wymiany kulturalnej moge 
wyjechać do Włoch, ale„. na 
własny koszt. 

- A kiedy wyjazd? 

- 23 bm. Ale tylko na dwa 
tygodnie, bo przydzielona mt 
ilość lirów jest zaiste niewiel 
ka. Miałem zamiar zwiedzić 

Rzym, Florencję, Asyż, Arez­
zo, Rawennę i W enecje. 
Obliczywszy jednak moje 
możliwości finansowe, ogra­
niczę się do poznania Rzymu 
i Florencji. Chcę popracowav 
tam i przywieźć stamtąd tra 
chę rysunków ..• 

- •.. Na które ze szczerym 
zainteresowaniem czekajq licz 
ni wielbiciele pańskiego ta­
lentu. 

Rozmawial 
M. JAGOSZEWSKJ 

= 

strzeżenia tak co do form pra­
cy jak i jej efektów. Z całą 

pewnością dobrze się dz.ieje, że 
u progu nowego roku kultura\ 
no-oświatowego myśJi. się i 
mówi na ten temat. Zabierając 
głos w tej dyskusji podajemy 
przykład - naszym zdaniem 
- dobrej roboty. 

Mieliśmy niedawno okazję obej 
rzeć plon rocznej pracy Między­
zakładowego Domu Kultury im. 
L. Waryńsl<iego. Program nosi 
tytuł „Poemat widzewski". Przy 
gotowany został na 25-lecie PRL, 
a w gotowym kształcie ma być 
wystawiony z okazji wznowienia 
działalności domu kultury w od­
remontowanym lokalu 

Widowisko to według sce­
nariusza i w reżyserii Reginy 
Elkanowej, zadziwiło nas z kil 
ku powodów. Główne z nich to 
niespotykana w podobnych im­
prezach dlość uczestników (104 
osoby) i olbrzymia rozpiętoś~ 

wieku wśród występujących: 

od dzieci do Judzi w bardzo po 
desz!ym wieku. Pod względem 
walorów artystycznych można 
było dopatrzeć się pewnych 
mankamentów, ale JUZ na 
pierwszy rzut oka nawet przy 
godny obserwator zdawał so­
bie sprawę, że nie idzie tu 
przede wszystkim o osiągnięcie 
zawrotnego sukcesu. Uderzały 

natomdast przejęcie i zaanga­
żowanie wszystkich „aktorów", 
świeżość i prostota interpreta­
cji, a także dokładna znajo­
mość i zrozumienie przekazy­
wanego tekstu 

Nie lada osiągnięciem było 

też samo zmontowanie tak licz-
nego osobowo i złożonego pro­
gramu. Miały w nim swoJ 
udział: chór włókniarek, zespół 

do nauczenia podstawowych za 
sad społeczneg() współżycia 

oraz obywatelskiego wychowa 
nia. Dlatego też stadium prób 
poprzedzdły: lektura wydaw­
nictw o Łodzi, a także utwo­
row M. Piechala, Wł. Rymkie 
wicza, A. Kasprowicza, spotka 
nia z tymi literatami i ze sta 
rymi mieszkańcami dzielnicy, 
zwerbowanie rencistów do ze­
społu żywego słowa. 

Próby w zespołach trwały od 
grudnia ub. roku do maja br. 
w barclzo trudnych warunkach 1 lokalowych, bowiem w DK 
trwał gruntowny remont. Mło­
dzi z prawdziwym zainteresowa 
niem słuchali opowieści, jakie 
snuli starzy mieszkańcy dzielni­
cy, o dawnym \Vidzewie, o jego 
dniu codziennym i wielkich wy­
darzeniach - o Widzewie. jakie­
go nie znali. Wspólnymi silami 
zebrano też dawne piosenki i 
pieśni: m. in. kołysankę robot­
niczą napisaną około 1905 r. w 
więzieniu lubelskim, a śpiewani\ 
na Widzewie, ballade dziadow­
ską napisaną w latach dwudzie­
stych w więzieniu będzińskim 
pieśń o Stachu i inne . 

Nadszedł dzdeń, kiedy pro­
gram był gotowy. Mieszkańcy 
Widzewa zebrani w udostępnio 

nej zespołowi sali Teatru No­
wego, oglądali go i słuchali a 
prawdziwym wzruszeniem. 

Wydaje nam się, że droga, ja­
ką obrał Międzyzakładowy Dom 
Kultury im. L. Waryńskiego, 
jest jedną ze słusznych dróg i 
metod prowadzenia tzw. amator 
skiej działalności artystyczne.i. 
Zespół odniósł już pierwszy suk 
ces takiej działalności: wystąpił 
w koncercie laureatów li Festi­
walu Zespołów Folkłorystyr.z­
nych w Domu Pieśni i Tańca w 
Zabrzu, transmitowanym przezl 
TV Katowice w programie oi::ól­
nopolskim. 

(L. HOSZOWSKA) 

'NOWE - kierownictwo 
płony 

Od l września kierownictwo 
Teairu Zlemi Łó<lzktiej objął 
dotychczasowy reżyser i ak~or 
tej sce,ny - Sławomir Matczak. 

N;.wy dyr ektor TZŁ związa­
ny jest z Łodzią bardzo moc­
no. Tu bowiem ukończył w 
1953 r. ówczesną Państwową 
Wyższą Szkołę Aktorską gdz ie 
też zaraz potem został a;ysten 
tern i wy.kla<I01Wcą pełniąc f.u•nk 
cję tę przez !O lat. N ;ezależ­
nie od tego należał wtedy do 
zes.połu Teatru Powsze-cnne&o, 
gdz.ie m. in. grał Arysta w „fir 
cyku w zalotach", Frania w 
„P">skrom:eniu złośnicy" itd. 
Od 1964 r. pracował z kolei w 
Teatrze Ziemi Łódzkiej; m. łn. 
wyreżyserował tu „As.zantkę" 
Perzyńskiego, która cieszyła s i ę 
ogromnym powoctzen:em i „Rad 
ców pana radcy" Bałuckiego 
- komedię wciąż jeszcze utrzy 
mującą się na afiszach lei 
sceny. Dodajmy, że przez parę 
lat był równkż członldem Ko­
misji Kultury przy KW PZPR. 

Dyr. Sławomir Ma•tczak, zapy 

Zmiany 
w kursowaniu . , poc1qgow 

ta·ny o plany repertua·rowe, 
które w bie~ącym sezonie rea11 
rować będzie k '.erowana przez 
n1ego scena 1 l'llformuJe nas: 

,,W zasadzie chciałbym kon„ 
tynuować linię repertuarową 
obraną przez mego poprzedni­
ka dyr. Czesława Staszewskie· 
go. To znaczy. że scena nasza 
będzie w pewnym sensie tea­
trem popularnym, przy czym 
jednak nie zrezygnuje>>ty na­
turalnie z nowości repertuaro„ 
'vych, a i z pewnych nowości 
artystycznycb w tym zakresie. 

Cho<lzi nam o to, ażeby nasz 
widz miał do wyboru nie tyl 
ko repertuar klasyczmy i daw­
no sprawdzony. Chc ielibySmy 
również zapoznać go z k~erun. 
kami aktua,lnymi w tej chwili 
w drama.turg ;i. Ta·k więc w 
sezonie b '.eżącym zaplanowRll­
śmy następujące pozycje: 
„Bomba wybuchnie o dziewią­
tej" - A. Zbycha, „Ze1nsta" 
- A. Fredry, „Odmieniec" -
J. Gorczyckiej, „Heloiza i .Abe 
Iard" - R. Vaillanda, „Wy 
także chcecie wiedzieć" - w. 
Falkowskiej. ,,Intryga i miłość" 
- Fr. Schillera, „Cyganie z 
Andaluzji" - J. Potockiego, 
„Jezioro" H. Bardijewskiego. 
A sztuk<i rezerwowe: „Sledztwo 
trwa" - P. Galiana i ewentual 
n:e j.akaś sztuka ze współcze­
snej dramaturg.ii polskiej". 

Repertuar inte'fesuJącY, 
chodzi jednak o to, w jakim 
kształcie scenicznym ujrzymy 
wymienione przez pana sztuki. 
stąd i aktualne pytanie: czy 
w składzie aktorskim TZŁ za­
szły jakieś zmiany? 

- Owszem! Odchodzą od na<i 
panie Bar1>ara Olszańska (do 
Szczeci•na) i Ma!gnzata Ko­
złowska {do Nowej Huty) oraz 
Dy>mi,tr Hołówko (do Teatru 
Jaracl!a). Natomiast zaangazo­
wan.i zostali absolwentka Jódz 
k iej szkoły aktors.kiej z cza3ów 
Zelwerowicza Sabina Milczarek, 
a z młodych wycho•wanków tej 
uczelni Aleks.ander Ford (Junior 
- syn znaneg„ reżysera filmo 
wego), Warszoslaw Kmita i wY 
stępują.cy oo paru miesięcy na 
scenie naszej, Andrzej C.: !a rka, 
który odbył już kilkuleini s.ta~ 
w tęatrze tarnowskim. Poza 
tym mam zam1ar powięk,zyc 
nasz zespól aktorski pod koniec 
b!eżącego sezonu, an~ażując k il 
ka osób spośród absolwe ntów 
Wyd'bi ału Aktorsk1;ego PWSTiF 
w Łn<lzi. 

- Dzię"kujemy za IPhrmacje 
I powodzenia w real iz01Wan !11 
zaproponowanych przez pa11a 
dyrektora planów. 

Rozm awia!: 
M. ;J. 

~~~~~~~~~~~~~~"'''~~,,~ 

KURSY 
JĘZYKOW OBCYCH TWP 

Z ap Is y na początkowe, zaawanso­

wane I konwersacyjne KURS'Y Języka 

angielskiego, niemieckiego, 

- francuskiego, włoskiego, 

- hiszpańskiego I rosyjskiego 

dla dorosłych I młodzieży przyjmowa­
ne są w godz. 11-13 I 16,30-19, Piotr­
kowska 68, tel. 301-04 TWP ora:ii 

Andrzeja Struga Zł <Szkoła). 

OGtOSZENIA DROBNE 

PRACOWNICY POSZUKIWANI 

' 

KANDYDATÓW na stanowiska konduktorów i 
motornifzycb (szkolenie dla konduktorów od 2. 
X. br., dla motorniczych od 4, XI. br.), Wa­
runkiem przyjęcia na konduktorów jest posiada­
nie świadectwa szkoły podstawowej i ukończenie 
18 lat życia. Motorniczowie winni mieć również 
świadectwo szkołv podstawowej oraz ukończoną 
służbę wojskową. 

KIEROWCÓW z III kat. prawa jazdy oraz z Il 
kategorią (wydaną po 1. I. 1964 r.) zatrudnimy 
w charakterze kierowców-pilotów. Warunkiem 
przyjęcia jest udokumentowanie % lat praktyki. 
Kierowcy ci po uzupełnieniu okres·1 stażu pracy 
zostaną skierowani na koszt przedsiębiorstwa na 
odpowiedni kurs w celu podwyższenia kategorii 
prawa jazdy, do prowadzenia autobusów. Kan­
dydaci winni zgłaszać się do Działu Zatrudnie­
nia, Kadr i Szkolenia llfiejskiego Przedsiębior­
stwa Komunikacyjnego w Lodzi, "I:ramwajowa u. 
w godz. 8-14 (prócz sobót). 6452-k 

PIANINO L egnica o-
rzech - sprzedam. Go-
towka - raty. Traktor o 
wa !Ma-50 7'4212 g 

OPONY :;50Xl6 - kupię. 
Tel. 239-25 75764 g 
CZĘSCI do „MQskwicza 
400" sprzedam. Pabian i-
ce, S·ienkiewicz.a 12'- m. 
3, od goctz. 19 75122 g 
„LAMBRETTĘ 150 Ld" 

oraiz ga·raż sprze<iam. -
Tel. 442-&4, g1<l•z. 17-20 
„SYRENĘ-l03" - .siprze 
dam. Tel. 320-13 po 17 
GDAl'llSK - nowe mie-
szka.nie spółdzielcze M-4, 
zamienię na podobne w 
Lo<Izi. Oferty „75631" 
Prasa, Piotr·kowska 96 
SAMOTNA, pracująca 
poszukuje pokoju su bi o-
katol'Skiego przy sarn ot-
nej kul tura1nej osobie. 
Oferty „742-98" Prasa, 
Piotrkowska 96 
GDAl'llS~-OLIWA mie 
s21kanie spółdz!elcze M-5 
- zamienię na !['Ówno-
rzędine w Ł'>dzi. Lódź, 
tel. 4$-12 po 15 
MIESZKANIE dam eme-
rytce za opiekę nad dom 
ki em je<lnoro<izin.nym. 
O~erty 1175141" Prasa, 

POKÓJ . "" nie rępu ący -
wygody - dla samotnej 
OS()by ~y,na_jmę na rok. 
Płatne z gory. Oferty 
„75l36" Prasa, Piotrkow-
s,ka 96 

POKOJU z kuchnią lub 
dużego pi>koju poszuku-
je malżeńs~wo z dzie-
cldem. Tel. 538-88 g1dz. 
16-20 71H32 

UCZNIA na mieszk.tanie 
przyjmę. Lima•nowskiego 
89, m. 13. Ossowska 

KA W ALERKĘ blok>i -
zamien:ę na w'.ększe -
bloki. Mokra 23, m. 54, 
II pię~ro. po iq 75128 

POKÓJ, kuchnia (24 m 
k'W.), woda, I p. - Gór-
na, zamienię na mie'izka 
n·ie w blokach lub w 
i;tarym budownictwie -
wszelkie wygo<iy. Ofe-rty 

>-• 75116" Prasa, Piotr ko w-
!>ka 96 

PABIANICE - pokój, 
kuchn'.a bloki, zruncenię 
na podobne w Ozork')-
wie. Może być spółdz'.el 
cze. <;>ter ty „%107" Pra-

SAMOTNY poszu k j 'li e po 
koju subluka tocskcego. 
Oferty „75352'' Prasa, 
Piotr k01Wska 96 
SAMOTNA poszukuje 
sublokatorskiego pOk')jU. 
Oferty „75110" Prasa, 
P>0trk·owska 96 
POKÓJ, kuehnia, ul. 
Uni•wersytecka, I p. blo 
ki, telefon, zamienię na 
większe, blodd, śródmie-
ście. Ofe.rty ,.75114" Pra 
sa, Piotrko.wska 96 
POMOC docho<lząea do 
dziecka zara,z potrzebna. 
Teo·filów, Łanowa 24, m. 
49, blok 34 7~907 g 
POMOC domowa - ren-
c is tka dwa dni w tygod 
ni u. Wigury 2:2, m. 14, 

o<l 18 75314 g 
BIELIŻNIARKA posiada 
jąea overlcx:k c.b.ętnie 
przyjm,i.e pra-cę. Oferty 
„75199 11 Prasa, Piotrkow 
ska 96 

NIEMIECKI, rosyjski. -
Keppe, Wigury 12, fre>nt 
II wejście 74655 g 
MATEMA.TYKA, fizyka 
mgr Niepokojczycki, tel. 
533-20 74919 g 
KOREPETYCJI z mate-
maty ki udziela student 
V roku. 592-&1, Gr.zdy 

I z FIZYKI na wyższą u-1„-------------...· cze1nię przygotowuję s 

l
~:,,~~J:ie,;, ~,~: m~~~ ludium Języków Obcych . : 
dy, doskonałe • wy'lliki. Związku Nauczycielstwa Polskiego I Tel. 403-59, Bransk;i 

RENCISTKA przyjmie 
pracę na pół etatu lub 
chałupnicz">. Oferty -
.• 75385" Prasa, Piotrf<ow 
ska 96 

STARSZA samodzielna 
krawcowa poszukuje pra 
cy chałupniczej. Oferty 
„7S.117tł Prasa, Pio~rkQIW 
ska 96 

27.VllI. w TAKSÓWCE 
na trasie Pil. Wolności 
Piotrkowska pozosta.wio_ 
no aktówkę z do kumen-
tarni. Znalazcę proszę o 
zwrot za wynagr „dze-
niem: Czarnowąsy, ul. 
Jagiełły 13, pow. Opole. 
La kurny 75185 g 

JEDYNY w Lodzi za-
kład usługowy nagrywa 
nia dedykacji, listów 
dźwiękowych, głosów 
dziecięcych oraz melodii 
na fotograti.ach, po•cztów 
kach. Żwirko 1 - Foto, 
czynny l(}-18. Leonieni. 
(Tamże zdjęcia d 1WOdQ-
we wy>konasz ekspreso-

p r z y j m u j e zapisy dorosłych i I 
młodzieży • klas licealnych 

do zespołów języka: I 

ANGIELSKIEGO, NIEMIECKIEGO, I 
ROSYJSKIEGO i FRANCUSKIEGO 

wszystkich stopni. Informacje: gmach j 
X Lic. Ogólnokształcącego, al. Kościu-

szki 65, tel. 663-37, codziennie oprócz I 
środy i soboty w godzinach 16-19. J 

l~~~""~~~~~,,~~~~~~'""'1 
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Howy samochód 
rumuński 

1Huzeun1 Sztuki - WFO i se-Ma-For R.ADIO • T TV po wakacyjnym remoncie wezmq udział 
skitn" na której m. in. znaj- · PROGRAM I Wiersze St. R. D'.>b'.owolski':!go. 

WTOREK, 16 WRZESNIA l 22.30 Na.rodziny bluesa. n.a 
Na 

1969" 
wystawie „Rumunia 

model no-

Muzeum Sztuki w Lodzi -
po wak'łcyjnych remontach, 
które jednak nie rozwiązały je­
go trudnoscl lokalowych 
znów otwarło swoją galerię 
dla zwiedzających. Zbiory po­
większvły się o szereg nowych 
pozycji. Przybyły: obraz J. Dob 
kowskiego. dwa sztandary Wł. 
Hasiora, dwie kompozycje R. 
Winiarsk iego, dwie kompooycje 
E. Krasińskiego, obraz artysty 
łódzkiego B. Balickiego, cenne 
dzieło A. Jacqueta itd. 

dzie się znakomity obraz J. w IV Złotym Gron1·e Malczewskiego „Na etapie". Z 
kolei zorganizowana będzie mo­
nograficzna wystawa prof. H. 

23.00 Rep. z III Festiwalu P iani 1<1.00 Jesień. w muzyce. 11.49 Ro styki Polskiej w Słupsku. 23.35 
_dzi.ce. a . dziecko. 12.05 Z kraJu 'Na dobran-oc śp iewają E. Ki·tt, eksponowano 

wego rumuńsk iego samoch<>du 
osobowego „AP0-243". same>­
ch6d rozwija szybkość do 115 
km/godz. l zabiera 5 '5ób. Jest 
to jeden z najlepszych współ­
czesnych samochodów osobo­
wych tel klasy. Będzie produ­
kowany w kilku wariantach, 
przystosowanych do eksploata­
cji nawet w cięi:k i cb warun­
kach drogowych. 

W dniu 11 września 1969 ro­
ku zmarł 

Stefan Czarnecki 
dr chemii, zasłużony, długo­
letni pracownik ZPB „Boruta". 
wybitny specjalista, jeden z 
pionierów polskiego przemysłu 

barwników. 

Cześć Jego pamięci! 

STOW. INŻ. i TECHN. 
PRZEM. CHEM. - KOLO przy 
ZPB „BORUTA" w ZGIERZU 

Najbliższa wystawa - 16 pd­
dziernika - to ekspozycja „Z 
tradycji wolnościowych i re­
wolucyjnych w malarstwie poi 

Dnia U września 1969 roku 
zmarła przeżywszy łat U 
ukochana Mamusia i :Zona 

S.tP. 

Irena 
Rowokowska 

lekarz - dentysta 
Wyprowadzenie zwłok nastą­

pi dnia 17 bm. o godz. 16 z ka 
plicy cmentarnej na Radogosz­
czu, o czym powiadamiają po­
grążeni w głębokim smutku 

MĄŻ, SYNOWIE I RODZINA 

S t ażewskiego. 
Dział naukowo - oświatowy 

Muzeum rozpoczyna, względnie 
kontynuować będzie wiele po­
żytecznych akcji, popularyzuja­
cych sztukę. Szczególny nacisk 
położy na współpracę ze szko­
łami łódzkimi, klubami, świe­
tlicami, domami kultury. M. in. 
wspólnie z Kuratorium Szkol­
nym zorganizuje dla naszych 
szkól konkurs fotograficzny „Za 
bytkl województwa łódzkiego 
w fotografii", urządzi koncerty, 
recitale poetyckie, występy ze-
społów eksperymentalnych itd. 

M. J. 

TOTO-LOTEK 
4. 5. B. 22, 34, 46 

dod. 17 
ltoflc6wka banderoli l'Hl 

„KUKUŁECZKA„ i 
6, 8, 17, 18, 21, 35 

dod. 12 „-------------· 

Łódzka Wytwórnia Filmów 1 ze &Wiata. 12•25 K!>ncert z po N. Nouskouri, Naot „King" Cole, oświatowych I Studio Małych lon.ezem. 12·~ Rolniczy k:wa- Ray Charles i F. Sina•tra. 23.50 drans. 13.00 Z muzyką w nowy Wiad. Form zaproszone zostały do rok szkolny. 13.20 (L) K::>onoeert 
udziału w IV ZłotYDl Gronie ork. mandoli.ni.stów LRPR. 13.40 PROGRAM m 
- Zielona Góra 69, które trwać :~ęcfJ'p;~~i:,ie~ i:~~~l.i, 3~4·~ ~l~ 17.05 QU<>dlibet. 17.30 „Wa!ka­
będzie od 25 września do 25 czew - ~ symfonie. 15.00 cje komisarz.a Maigreta" ode. 

dl d 17.40 „Mexicc., Mexico" - czyli pażdziernika br. Złote Grono, W1ad. 15.05 Goduna a ziew- przeboje w Meksy<kU. 18.00 Eks-. . czą1t I chłopców 16.00 Dz1enm1<. to o_rgam~owana ~d kilku lat 16•10 Traonsmisja • z lekokoa tle tycz- presem przez świat. 18.05 Kry 
w Z1eloneJ Górze impreza arty I nych mi<ltrzostw Europy w Ate- mi111ał z komentarzem - „Od w ie styczna, na którą w tym roku n.ach. 16.20 Pop">łudnie z młodo- dziny", 18·25 Poezja I plosenk'ł. 
złożą się wystawy plastyczne, 
sympozja oraz pokazy filmów 
krótkometrażowych o sztuce. 

ścią. 18.00 Wi.ad. lEl,05 Transm. 18.37 Melodie z war szaws!r ;cb 
przedmieść. 19.00 Mała encyklo-z lekkoatletycznych mistrzostw pedia wielkiego dramait<u - Lew Europy w Atenach. 18.15 „RÓd z Wisłą związa·ny" - rep. 18.29 T?łstoj. 19.30 Kręć się, kręć ... 

Recital pieśniarski. 18.50 Muzy- płyto. 20.00 Lowy i połowy. 20.20 
W tej ostatniej •konkurencji ka I a'ktualności. 19.15 Dla do- Nowe, nowsze i najnowsze. •J.OO wezmą udział dwie wspomnia- mu I dJ.a ciebie. 19.30 Ko.n:ert Wszystko 0 przyjaźni - maga-. t I zyn. 21.20 Rozszyfrowujemy pio ne łódzkie wytwórme 1 mowe. życzeń. 20.00 Dziennik wieczor- senkę. Zl.40 Na poboczu wiel-WFO przedstawi ok. 20 filmów, I ny. 20.25 Transm. z lekkoatlety- kiej polityki _ !el. 21 •50 war­wśród których znajdą się: cznych mistrz.ostw Europy w szaws-ki wrzesień. 22.oo Fa.kty „ Władysław Strzemiński" - B. Atena.eh. :bł.OO "Czekanie" słuch. dnia. 22.06 Gwia2Jda siedmiu wie Mościckiego, „Wizerunek - por 22.05 Sylwetka kompozytora - crorów _ zespół Jaeka Szczygła. tret" - St. Grabowskiego, IL Melcer. 22.ł5 Taneczne ryt- 22•15 Co wieczór powieść _ „Mlo „Interpretacje" - jeden z o- my. 23.00 111 wy.lanie dziennika. d')ŚĆ króla Henryka IV". 22.45 statnich filmów nieżyjącego 23.1-0 Przeglądy i poglądy. 23.20 Przeboje zza Atlantyku. 23.00 Mi już J. Brzozowskiego, „Gobeli- Gra zespół E. Spy~ki. 23.40 Tań niatury poetyckie _ im;presje z ny Gałkowskich" - A. Jaskól czymy w rytmie dix>e., 24.00 • skiej - „spojrzenie na pia- Wiad. podroży. 2!3.05 Konoort. 

kat" - A. Pa,puzińskiego i PROGRAM K TELEWIZJA wiele innych. „Se-Ma-For" za· 8.30 „K'lęsdd 1 nadzieje• ez. r prezentuje pięć filmów, z któ- 8.36 Wd.ad. 8.,35 Z badań ośrod- 1'i1Jmu fabuloa.rnego prod. NRD rycb najciekawsze są: „Fotel" ka op-IJtlii Pu'bl. i Studi6<w Progr. (W). 1-0.0Q DLa szkół: dla klas r~ - zdobywca wielu nagród kra 8.45. „Legato i staccato" w wyk. - Na pomoc przyrodzie (W). jowych i międz_ynarodowych_ -;; :>rk. rozrywkowycll. 9.00 Gra Pol W.2'0 PM:erwa. 10.55 Dla sllkóf: Ję D. Szczechury l „Wykrzykmk ska Ka.pela pd. F. Dzierżanow- zYlk pdls>k:l Qla klas XI i III li-
utalentowanego młodego I skiego. 9.30 Wi.ad. 9.35 z życia cea<l:nycb - Staonisław Wyspian-twórcy. - s. Scl_labenbe~ka. Zw. Radoz. 9.55 Melodię, które sk>i „Wesele" (W). 11.40 Plrzerwa. Dla naJlepszyeh filmów _JUr_y się nie sta.t'Zeją. 10.25 Kto się 12.00 z cy·ldu: Wybieramy zawód W dniu 14 września 1969 roku 

zmarł po długich i ciężkich 
cierpieniach, przeżywszy lat 56 

S. t P. 

Dnia 14 września 1969 roku 
zmarł, po długiej chorobie, 
nasz ukochany Ojciec 

IV Złotego Grona przewidUJe z czego śmieje. 10.55 Z operowej (z Kaitowic). 112.20 Przerwa. 12.45 nagrody. (Bosz.) twórczości różnych epok. 12.0S PrzyspOIS<>bie<nie R<>ln.iC'le ('Z Po­----------------------·---------- Z kraju I Mi świata. 12.25 O. znani•a). 13.lii Flrzevwa. 15.00 Przy 
Respighi: Fragm. Il Suity „Daw sposobieruie RolinJicze (,z Poma­

Bolesław 
Kaczor 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
16 września br. o godz. 16.30 z 
kaplicy Starego Cmentarza 
przy ul. Ogrodowej, o czym 
zawiadamiają pogrążeni w głę­
bokim żalu 

ŻONA, CÓRKA, SYN, BRAT, 
ZIĘC i WNUCZKA 

PODZIĘKOWANIE 

Delegacjom z terenu powiatu 
Poddębice, Ochotniczej Straży 
Pożarnej, Zarządowi OSM 
oraz Przyjaciołom i Zna.io­
mym uczestniczącym w uro­
czystości pogrzebowej 

S. t P. 

Antoniego 
Urbana 

w dniu 9. IX. 11169 r. w Wart­
kowicach serdeczne podzięko­
wanie składa 

RODZINA 

Dnia 12 wrzesma 1969 roku 
zmarła nagle, przeżywszy lat 57 
nasza najukochańszfl żona, 
Mamusia i Babcia 

S.tP. 

Leokadia Hyży 
z domu BUDZIARSKA 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
16 bm. o godz. 15.30 z klaszto­
ru Ojców Franciszkanów w Ła 
giewnikach. o czym zawiada­
miają pogrążeni w głębokim 
smutku 

MĄŻ, CÓRKA, SYN, SYNOWA, 
ZIĘC i WNUCZĘTA 

S •. tP. 

Stelan Wizner 
Pogrzeb odbędzie się dnia 

n września br. o godz. 16.30 z 
kaplicy cmentarza na Zarze­
wie, o czym zawiadamiają po­
grążone w żałobie 

CÓRKI 

W dniu t! wrzesma 1969 r. 
zmarł po ciężkich cierpieniac.!_l 
nasz ukochany Mąż, Ojciec 
i Dziadek 

S.tP. 

Bolesław 
..ldriańcz)'k 
Pogrzeb odbędzie się dnia 

16 września br. o godz. 16 na 
cmentarzu św. Franciszka na 
Chojnach, o czym powiadamia 
Przyjaciół i Znajomych Zmar­
łego pogrążona w głębokim 
bólu 

RODZINA 

Dnia 13 września 1969 r. od­
szedł od nas na zawsze, prze­
żywszy łat 6ł 

Józef 
Fajnherg 

adwokat 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
16 września br. o godz. 16, z 
kaplicy Cmentarza Komunalne 
go na -Dołach, o czym zawia­
damia zrozpaczona 

ŻONA i RODZINA 

Dnia 14 wrzesma 1969 roku 
zmarł w wieku lat 49, po krót 
kich i ciężkich cierpieniach 
ukochany Mąż i Tatuś 

S.tP. 

Czesław Jańczyk 
Wyprowadzenie zwłok nastą­

pi 11 września br. o godz. 16.30 
z kaplicy cmentarza na Kur­
czakach, o czym powiadamia­
ją Przyjaciół i Znajomych 
zrozpaczone 

ŻONA, DZIECI, MATKA 
i pozostała RODZINA 

Wysoki, silnie zbudowany, wykwintnie 
ubrany wyróżniał się spośród zmęczonych 
drogą podróżnych. Kolor jego palta nie był 
zwykłym brązowym kolorem, lecz miał cie­
pły odc.ień kasztana, jaki Maigretowi r-zadko 
zdarzało się spotkać. Krój okrycia zręcznie 
uwydatniał walory męskiej sylwetki notariu­
sza. Zarumieniona pod srebrnymi włosami 
twarz nawet w tym kiepskim oświetleniu 
wskazywała, że jest człowiekiem zdrowym 
i wypielęgnowanym. Czuło się niemal otacza­
jący go dyskretny zapacb wody kolońskiej. 

- Ależ nie! Telefonowałem do pana z wie­
czora, a żona poinformowała mnie, że jest 
pan w drodze do Paryża i wysiądzie prawdo­
podobnie na dworcu Orsay. Dla pewności 
wolałem tu na pana zaczekać. 

Na jakieś pięćdziesiąt kroków od barierki 
bystre spojrzenie notariusza wydzieliło Mai­
greta z grupy oczekujących .Uniósł wysoko 
brwi, widocznie n•Jezupełnie dowierzając swej 
pamięci. On również często widywał fotogra­
fie komisarza w dziennikach. Podszedł bliżej 
z wahai ącym uśmiechem. Maigret także po­
stąpił kilka metrów do przodu. 

- Pan Canonge? 

- Tak, a pan jest komisarzem Maigretem? 
Postawił waLizkę. Uścisnęli sobie dłonie. 

Czy to przypadek sprawił, że znalazł się 
pan tutaj? 

Pozostał jeszcze jeden szczegół, który intry-
gował notariusza. 

- Czytał pan moje ogłoszenie? 
-Nie. 
- Zdumiewające! Najpierw jednak wyd<>-

stańmy się z tego tłoku. Zechce mi pan towa­
rzyszyć do hotelu? 

Wsiedli w taksówkę. 

- Przyjechałem do Paryża specjalnie po to, 
aby zobaczyc się z panem. Zamierzałem tele­
fonować do pana jutro z samego rana. 

Maigret nie omylił się. Jego towarzysz 
pachniał lekko dobrą wodą kolońską i kosz­
townymi cygarami. 

- Pani Calas jest w więzieniu? 

- Sędzia Comelieu podpisał nakaz areszt<>-
wania. 

- Cóż za niezwykła historia ••• 
Minęli bulwar i w kilka minut później sa­

mochód z.atrzymał się przed hotelem. Nocny 

Dnia 14 września. 1969 roku 
zmarł po długich i eiężk!Ch 
cierpieniach, przeżywszy lat 65 

S.tP. 

Ireneusz 
Berło wski 

były uczestnik 3 Powstania 
Sląskiego 

Wyprowadzenie zwłok nastą­
pi dnia 17 bm. o godz. 15 z 
kościoła św. Kazimierza na 
cmentarz Zarzew, o czym po­
wiadamiają pogrążon!il w żalu 

ŻONA i najbliższa RODZINA 

portier przywitał notariusza 
walca. 

nych tańców". 12.4-0 (L) Komu- n1a). 15.:W P'.>litechnika 'I'V: Ma­
ni katy .. 12.45 (Ł) Muozyka opero- tematyka r roku. Perm.,,tae~e i 
wa. 13.10 (Ł) „Sta·rta głO'Wa wę w.airj,acje (-z Wrocławia). 1-0.05 Po 
ża" - rep. 13.30 (L) "Folk- liJtechinika TV: Matematyka I ro 
beat". 113.40 „Smierć Artemia ~- Kombimaeje. Wzór Newtona 
Cruz" - fragm. 14.00 Wiad. 14.05 (z Wrocławia). 16.35 Dziennlik (W). 
Z nagrań Ork. PR pd. s. Ra- 16.45 Wiadomości dnia (Ł). l'i.08 
chonia. 14.45 Błękiitna sztafeta. „Artyler-zyści" f.ilm z serii -
1~.00 Muzyka baletowa. 15.30 z ' „S-z;kice z poliigonu" (W). 1'1.15 
pły<totekil rozrywikowej „P1lskich Ekran Młodych (W). 19.00 Pere­
Nagrań". 16.00 Dziennik. 16.10 grynacje do Tatrów (Kraków). I Melodie z kraju Azteków. 16.45

1

19.20 Dobranoc (W). 19.30 Dzien-

l (Ł) Aktualnooci łódzkie. 17.00 nik ~W). 21>.00 „Klęski i nadzle-­
(L) Godzina w miękkim fotelu. je" I część filmu fab. prod. 

1

18.20 „Wid•nokrąg" - refleksie. NRD (W). 2'1.21; Krcmika mi• 
19.00 Echa dnia. 19.15 „Kiedy 5trzootw Europy w lekk,atlety­
Chac-Mool powraca" - magaozyn I ce (W). 22.05 Dzi-enmik (W). 22.25 
li!tera·cko-muzyczny. 7!1.16 Z na- Politechnika TV: Matematyka I 

I 
~rań solistów zaproszonych do I roku (powtónen.ie z Wrocła.wia). naszego studia. 21.30 „Okupacyj 23.00 Pollitechn ika TV: Matem•at:v 
na serenada" - rep. 22.00 Z kra ka I roku (powtórzenie z Wro.. 
ju I ze świata. 22.'lfl W'iad. sp<>rt. cla'W'ia\. 

- . Restauracja jest już pewnie 
Alfredzie? 

zamknięta, 

Zdjąwszy palta i kapelusze dwaj panowie 
usadowili się przy stoliku. Podczas gdy 
Maigret zapalał swą fajkę, Canonge zabrał si~ 
do obcinania cygara srebrnym scyzorykiem. 

- Tak, panie rejencie. 

Canonge, jak gdyby czuł się tu gospodarzem, 
wyjaśniał Maigretowi rzecz dobrze mu znaną: 

- Przed wojną, kiedy przejeżdżały tędy 
wszystkie pociągd, restauracja funkcjonowała 
całą noc. To było bardzo praktyczne. Cóż ro­
bić? Sądzę, że nie będzrle pan miał ochoty na 
rozmowę w pokoju hotelowym? Moglibyśmy 
wyjść i wypić gdzieś po szklaneczce. 

Maszerowali dość długo, nim na bulwarze 
Saint-Germain znaleźli otwartą jeszcze piwiar­
ni{l. 

- Czego pan się napije, komisarzu? 

- Małe jasne. 

- Przypuszczam, że nie był pan nigdy w 
Saint-Andre? 

- Nigdy. 

- Leży na uboczu, z dala od głównych szos 
nie ma w nim n.ie, co przyciągałoby tury­

stów. Jeśli dobrze aozumiałem komunikat ra­
diowy, poćwiartowanym człowiekiem z Kana­
łu Saint-Martin jest ten łajdak Calas? 

- Odciski palców ofiary zgadzają się z od. 
ciskami znalezionyrrui w domu przy wyhrzeż'11 
Valmy. 

- Jak tylko przeczytałem w gazecie o od. 
kryciu ciała, nawiedziło mnie przeczucie, ii 
będę tym, który da panu w rękę nić przewod• 
nią. 

- Znał pan Calasa? 

(45) 

~~~,~~~~ 

- A dla mnie masz dobrego marlela, chłop­
cze? - zwrócił soię notariusz do kelnera. (Dalszy ciąg nastąpi) 

~- ... 11111 Pl: „ ... ~ I 1?DWIE CZERWONE NITKl?l 1 I 
~ ~ ~~~~~~~~ 
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